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do ·prezydentów- llliast przelllysło-wych • k ' • • • k • denł R. P, Bolesław Bierut, który zaapelo-1 ę. szenie Ople I wal do prezydentów miast. by 1amorządy 
• 

szczególn;\ troslP\ · otoczyły człowieka pracy, 
by s największą wnikllwośclit podeszły w 
swej gospodarce do prostych I codziennych 

d ., d , . c . q m"ast polsk"1ch potrzeb ludzi pracująeych, a.by wzmoonlły 

z 

Nr 250 (1185)' 

Prezydent Wągier · Szakasits 
o braterstwie krajów 
demokracji 1 udowej 

na U nOSCIQ pro UJQC I · swą działalność w kierunku szybkiego po-

i o polepszenie 1"e1' warunków życiowych lepszen·la tych warunków bytu ludzi praco-. 
Jąc)'ch, które obsługuje gospodarka komu-

W ARSZA W A (PAP). Kancelaria Rady wod~, usprnwnlenla kanalizacji ! wodocfą- ną.lna. Rada P<iństwa 1 RZl\d Rzeczypos-
Państwa, w porozumieniu z mirusterstwa.- g,1w ora,_ Innych u 'Zl}d1;eń użyłecznoścf pu- ,PoliteJ przyjdą miastom 1 jak najdalej idą 
mi Administracji Publicznej i Ziem Odzys- bliczneJ. cą pomocą w trosce 0 warunki iycla mas 
kanyc.h, .r.wolaJa na 11 września rb. konfe- Na powyższą konferencję przybył Pfezy- pracująeycb. 

PRAGĄ PAP. Prezydent republiki węgier rtmcję prezydentów szeregu miast o cha­
rakterze prz.emysłowym, ---------------------------------------' skiej, Szakasits, który przebywał na kuracji 

Przedmiotem konferencji, którel przewo- Wznow"ien"Je 
dnic-zyl szef Kancelarii Rady Państwa tow. kolejowej komunikacji pocztowej 

w Karlovych Varach, udzielił redaktorowi 
dzienn,ika czechosłow.ack·1 ego „Prawda" wy­
wiadu na temat stosunków węgiersk<J·cze-< 
chosł<>wack.kh. Prezydent oświadczył, że 
klęska reakcji w Czechosłowacji i na Wę-

min. Mijal, bYlo omówienie bolączek miast 
w dziledzinfe konserwacji miesikań Iudno­
;ic;j pracującej, Jak równit>i poprawa stanu 
sanitarnego miast, żaopa.trzenJ.a ludności w 

. grzech stworzyła jak najlepsze warunki dla 
LONDYN. PAP. Agencja Reutera donosi, j k~ ~ :r-:iemczech. Poroz~mlenłe ~otyczy Jedy trwa~e~ przyjaźni ~ędzy obu n.arodami. 

między Berlinem a strefq brytyjskq 

że na Podstawle porozumienia osiągniętego nie listow i paczek a me towarow. PrzyJazń ta zgodna Jest i interesami tak Wę 
. . • W piątek przybył z Berlina do Bannowe- gier jak i Czechosłowacji. Oba pa~twa dą-

Narada Czterech 
w spr9wie Berlińa 

nuęll.zy wła<lzalllli radzieckimi. i brytyjs~im.1 ru plerwszy pociąg poclltowy, W sobotę po żą do uhzyma.nia pokoju i usunięCJa. '\VSzel 
wznaw.iona została kolejowa. k.omuni1'acja J clą.g taki wyruseył • 1 Bannoweru do Berti-1 kich pr.iesz.kód stojących na drodze brater· 

stwa krajów demokracji ludowej ze Zwfąz po<4towa między strefą brytyjską a radz.iee na. Idem Radzieckim na czele. 

· LONDYN PAP Agencja R.eutera dowiadu 1 [) I 
' je tł -ii! obserwatorów 7-2Chodn eh W ł e e 

Moskwie, że nowa konfer1>..ncja przedstawi· 
clell ' mocarstw w sprawi~ Berlina. odbę-

• 
JO 

d7.ie się prawdopodobnie · w ponledzlaleik, jak 
kolwiek nie wykh1cza się również w~eśnlej 

lud w ... g rezydenta· Bieruta 
Masy chłopskie rozu i ją i <!oceniają w pełni znaczenie· ·uchwal . szego spotkania., 

Queuille utwoul\ rząd sierpniowego Plenum ·Kc Po skiej Partii Robotniczej · 
WARSZAWA PAP. W dndu 11 bm. Prezy. 

dent R. P. Bolesław Bierut pr.Żyjął delega­
cję Stronnktwa Ludowego w osobach: mar­
s-zalka Sejmu WJ,lsdysława Kowalskiego, 
prezer.a S. L. - ministra Wincentego Bara 
n<Jwskiiego, sekretari.a generalnego SL 

PARYŻ PAP. Lista nowego rządu trancu 
sk.iego,' przedl':li.ona -przez Queuille prezy" 
dentowi 'Auriol, obe)muje 32 nazwiska mini 
~trów sekrtarzy i podsekretarzy stanu. 

Do ~odz. 23.30 skład nowego nądu nie zo­
i:tał podany jeszcze. do wiadom?ści. wicepremiera Antoniego Korzyckiego oraz 

• •• es m11 

Jana Dąb-Kool.oła, Jerzego Drewnowskilego 
Lucjana Dur~, Stefana Dybowskiego, Jana 
Grubecldego, Aleksandra Juszkiewicza, Ale 
ksandx:'l Kacz')Chę, Bolesława Podedworne­
go ! Ta ieusza Reka. 

Prezes Baranows·kl 1;apewnlł Prezydenta 
R. P. że 7'.a.saijy prograroowe określone na 

• 
I pod FI_ 

Wielkie straty wojsk faszystowskich na froncie Florina~ Vilsi 
PARYŻ PAP. - Rozgłoś.nia Wo~nej Grecji I 3-cia i. 33-ci.a brygady górskie, oddzi~ly pan­

q 
opubHkowała komunL<at główne) kwatery cerne l lotnQotwo, 
armii demokra•tycznej o nowej wielkiej bttwie Z 5 .na 6 wri.eśnia oddziały armii demokra-

. . . . . .· . _J tycznej :prz86zły do kontraitaku, przełamu ją<: toczące) SH~ na fronoe V1ts1-FloI1na. Kom11n1 linie przeciwnika i c<lrzucai·ą <l · · k 
kat stwierdza, że jednostk·i armii demoJ<ratycz Dendrobori _ Fallsata Stract go. na 0 ·ac.n~ 

· kt ' 70 d · I ł b h t sko · Y meprzyi c.e.a nei, . o~e przez m wa czy Y . 0 a _er W)'&lo.szą dofychc.7..as 4.097 'Ul bitych i r nn ·eh 
w rejonie Grammos, przeszły 21 sierpn ia na a 'Y • 

z.niszcz<inych 12 czołgów ł 5 11amolot6w ora.2 
pozostawione 114 polu walki olbrzymie ilości 
materiału wojennego. 

Z okazji 1ego wi~lklego 11ukcesu 'kwa~er.a 
glówna aml'l:i demokratycznej przekaiała w 
rozkaz.ie odziennyro podzi~kowarue i<>lłnie­
rzom f.rontu Vil6i • Florina. 

nowe pozycje na odcinku Vitsi - Florina. 24 w J I t t ·---.------k-----------
s ierpnia Wojski\ faszystOW6,kie rozpoczęły. tam a -s ree przeciw ro owan·1om wielką ofensywę, a walki trwają do chwlli o-
becnej. 

w cfensywie tej ze strony faszyo&towuiej o układ handlowy brytyjsko-radziecki 
uczestniczą: 2-ga i 15-ta dywizje piechoty,· LONDYN PAP. - Jak donosi z Waszyngto- Anglii. Korespondenl prŻypomlna, że Hoff-

nu, k?re5pondent. „Daily Tele~raph", am~ry· ma~ . zami~na ponadt,1 opracow.ać listę arty-

zasl•1o'kJ• rodz1·nne kanskie koła poh~yczne 7. zainteresowaniem kulow, ktorych państwa marshalJ.owskie ~ie >l obserwują odbywające się rokowanta handlo- maią prawa e.kspo.rtować. 
dl b• _. ,_ we między Wielką Brytanią a ZSRR. Amery- · Lista ta ma objąć -artykuły, które dotych-a pO teraJqCyC-:1. renty k<: - pisze . korespondent - ma w z~:nadrzu c:&as nie były przewidziane klauzulą planu Mar 

z graniczne I wieli; srod~ow, mogących przeszkodzie han- ~h~lla. "'!.ten sposób A~eryka może w ~aż· 
, • dlow1 Angl11 ze Wschodem. Plan Marshalla za de i chw1lI wy-sunąć swoje ob.iekcje w spra-

W.\1\SZAWA, (PAP). Dzięki staramo'!'.n , wiera dostateczną Ilość klauzul, które mogą w ,:i <:h eksportu krajów marshall-0wskich, a 
KCZZ ministerstwo Pra>Cy l Opieki Spo- upoważnić admin is tratora planu marshallow- w i ęc również i Anglii - kończy korespondent 
ł eczre poleciło Zakładowi Ubezpieczeń Spo skieg-0 Hoffm:ina do wstrzymania pomocy dia , D<> ily Telegraph", 

Marshall narusza postanowienia 
traktatu pokojowego z Włochami 

lipcowym t sierpniowym plenarnym posfe. 
dzeniu KC PPR są przez Stronnictwo Luilo. 
we w pełni rozumiane i doceniane. Nawią­
~jąc do radykalnych, pięknych tradycji w 
ruchu ludowym, Strnnnictwo Ludowe stoi 
konsękwentnle na stanowisku pełnego 1 
szczerego sojuszu cbłopsko-robotniczego, 
który daje należną g-1varancję gospodarczego 
i kulturalnego rozwoju mas ludowych • 

Reakcyjny wróg - mówił dalej prezes Ba 
ranowski - nie od dziś usiłuje zakażać 
swoim jadem l zaślepiać szeregi ludzi pracy, 
Czyni to więc również w stosunku do ma· 
sy chłopów mało i średniorolnych, Stronnl· 
ctwo Ludowe stanęło zdecydo-wanle do zaclę 
tej walki z wszelkimi wrogimi sitami, dzla 
'łającymi na wsi, demaskując je, osacżająe 
i o gr Mi i czając. 

W imieniu szerokich rźesz pracujących 
chłopów zorganizowanych pod sztandarami 
S. L. prezes Baranowski wyraził radość 
z powodu objęcia przez Prezydenta R. P. 
funkcji sekretarza generalnego Polskiej 
Partii Robotniczej. 

Prezydent R. P. w serdecznych słowach 
odpowiedział na prżemówienie prezesa Bara 
nowskiego, po czym w dłuższej rozm')wie z 
przedstawicielami władz S. L. żywo intereso 
wał się pracami Stronnlctwa Ludowego 
oraz sposobami przyjścia /. realną pom:>cą 
biedniejszej masie ludności wiejskiej, 

Ob. Prezydent dzielił się swymi cennymi 
dośw~adczeniami i obserwacjami oraz z głę­
boką tr•.lską mówił o potrzebach i możliwo­
ściach pomocy bezpośredniej najbardziej u· 
pośledzonym 1 najbardziej pomocy potrzebu 
jącym. Ob. Prezydent zalecał aby w rozwija 
niu inicjatywy d poczynan zachować pełną 
rozwagę i tr:>skę o rzeczywiste · dobro pracu 
jących mas chlopsk ich. 

łecznych wypłacać zasiłki rodzinne również 
osobom pobierającym renty ~graniczne. i 
Obecn·le ZUS wypłaci. pobierającym renty 
tagranfczne zaległe zasilld rodzinne od tej 
samej daty, QI\ której otnymu.fą te za.siłki 
renrlśei ZUS-u. Zasiłki hiciące wypłacane 
będą w termina~h pJ~tności rent 7.agranicz. 

MOSKWA PAP. .Tak komunikuje agen- ! granicznych do Paryt11 . w dnlu 13 bm., ee- Narada łódzkiego Aktywu PPR 
cja Tass, rząd rad7. iecki wyrazi ł zgodę na . Iem rozpatrzenia spr.awy przyszłości b. ko-
,zaproponowany przez rząd USA termin zwo I ton i.i wlosk1cb. Dziś, W nlediielę, dnia 12. 9. br. o go· 

n •• '.r·h··-----~-----------~-n_i_a_k_'J_n_~_r_e_n_c~ji_r_a_d~y-m·i·n-is_t_r_~_N_•~P_r_~~u ' J~noa~nie q~aja Tus ~~libw~ dti~e1~ejwdrieJsaHO~~ul.~au 
treść noty rządu ZSRR do rządu USA. Nota gutta 18, odbędzie się 

Ko nsu Iaty generała Fr a n co ~ -w .. B i z o n i i 
otwarte zostały za zezwoleniem Anglików 

BERLIN PAP. - Jak podaje agencja ADN,I panii faszystowskiej już ~ostał otwarty w 
.ang 'el s.ka adm inisfracja wojskowa wyda.Ja Hamburgu. Amerykań-slae /, -.,.;ładze okupacyj­
pozwolenie na otwarcie w miasta-eh niemie-c- · ne ~dały pozwole11ie na · olwattie kon111i:\L11tri. 
kich w. strefi~ angie!s.k iej ~la.cówek l<.onsula,r- His~ąnii frank.isto wskie i w E!a.h'.ldurcie nad 
nvch H 1szoanu frank istowsk1e1. Kon-sufat Hisz· Menem. -

zawiera protest przeciwko odmowie mini-
stra Marshalla osobistego udziału w konie- NARADA ŁODZKIEGÓ AKTYWU PPR. 
retnc~i. il wdYzna.c~~niu tw ztaastępstwie przed- 'Wyniki obrad sierpniowego Plenum KC 
s aw1c1e a epar-men u s nu. Nota radzie , • 
eka stwierdza, że minister Marshall uniemo referowac będ11& członek Komitetu Cen 
żltwi w ten sposób zwołanie rad§' mln!- tralnego Parłi1I • 
strów spraw zagranicznych 1 narusza posta- ' 
nowienfa. traktatu pokojowego z Wiochami 
.., 11.orawie b. ~olonli wJoskich-

Komitet Łódzki 

~olskiej Partii Robotnicze~ 
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Hitleryzm w Austrii liie został wytępiony 
i cieszy się opiekq władz - ątwierdzają delegaci - radziecki i francuski 

na posiedzeniu Sojuszniczej Rady Kontroli w Wiedniu 
WIEDEI't tpAP). &Ju.sznkza Rada . Kon· I a1;striackie sąay . ludowe nie spełniły posta ne zalecić rzadow~ austriackiemu . ściślej· 

troll rozpatrywała na piątkowym pos1edze·, w1onych przed nimi zadań. szego przestrzegania ustawy antyh1tlerow· 
nia problemy związ.arie z denazyfikacją I Natom.~ast przedstawiciele Wielkiej Bry- skiej. 
Austrii. tanit i USA stanęli otwarcie w obrbnie Wobec różnicy pogląclów Rada Kontro1~ 

Przedstawiciel ZSR!t, gen. Kurasow I au~triacki~h .Pr~~stę?ców . v.:ojennych, O- nie ~wt:ięła w tej sprawie żadnych posta· 
łtwierdmł, te rząd austriacki nie wypełnił , św1adczyh '3ru, ze me uwazaJą za potrzeb· noW'!en, 

Turcja · na skraju nędzy 
Plan Marshalla zlikwidował eksport i produkcję 

przemysłowq tego kraju 
LONDYN PAP. - Plan Marshalla, którym 

ob j ęta jest Turcj.a , wpływa na ciągłe pogor· 
szenie się jej sytuacji ekonomicznej. Jak po· 
daje dz~ ennik ,,Dżumhuriet" bierny bilans han 
dlowy Turcji spowodował całkowi-ty zas-tój han 
dlu zagranicznego . Do końca lipca 1948 import 
wyno-si 418 milionów funtów tureckich, nato· 
miasit eksport os i ągnął Ul.ledwie cyfrę 22 mi· 
lionów, zamiast planowanych 470 milionów fun 
tó111. . 

Dziennik podkreśla róvrmez, że produkcja 
rolnicza Turcii jest w bieżącym roku niższa 
niż w ub.iegłym. Dziennik zaznacza, że per 
spektywy eksportu tureckieg<> beznadziej­
ne. 

Inny dzie k „Kudret" lJisze: „Naród tu· 
recki jest na skraju nędzy i nie jest w stanie 
płacić podatków, a zadłużenie wewnętrzne 
które wynosi prawie 2 miliardy Junt&w turec 
kiep prowadzi do bankructwa. 

.. 
Nr~ 

Przygotowania do 30-lecia 
Komsomołu w ZSRR 

MOSKWA PAP. - W Związku Radzieck.!m 
czyni s i ę przygo towania rlo obchodów 30- tej 
'"•l<:Znky •powstania Komsomołu (Komunis~y-cz 
ny Zwiazek Młodzieży). W miastach ; ty.> 
WF'ach organizuje się masowe w' e«zory z ~e­
fe ratami na temat bohaterskiej pracy 1 wal'< 
w obronie ojczyzny radzieckiej. V..7 4.5 mia· 
stac h na Uralu, w Sv birze i w basenie DoniPc 
kim przeprowadza si ę cykl koncertów i 'N'!e­
czcorów literacko - art~tycznych, w których 
b;orą udział najwybitniejsi e.rtyśd z Moskwv. 
L'lkaJne organizacje partyjne i Jco,nsom )!t.kie 
urządzają spotkania młodzieży :t laureatami 
nagrody -5 ta1ino ws1<iej, wybitny mi p:S'lr7am!, 
uczonymi', a·r·tystami i stachanowcami. L c~ne 
w -:,o: tawv p<:lśw i ęcone eą historii Komsomol•t . 

Dom~ dla nauczycie\\ 
w Repoblce Ukra ińskiei 

MOSKWA PAP. We wszystkich obv·o­
dach U!Ctainy budu ie się nowe domy dla 
nauczycielstwa. Każdy com skhł<ja się z kil 
ku obó,zernych izb i ot:>czony jest sadem. 
Pozatym każdy dom zaopatrzony jest w od 
powied111ie zabudowania gospodarcze. W bie 
:iącym roku nauczycielstw-:> otrzymało juz 
3.120 gotowych domów, 

poleceń kontroli Rady Kontroli w sprawie 
denazytilalcjL Wprawdzie kanclerz rządu 
eustriackiiego zawiadomił niedawno Radę, 
te „w dziedzinie denazyfikacji wszystk'> 
jest w porządku", jednakowoż fakty świad· 
cza o czymś wrę~z przeciwnym, Wykony· 
wan.le u!:tawy- antyhitlerowskiej jest sabo­
bwane. Przed sądami tmstrlacklmi stanęła 
jedynie znikoma nąstka spośród czynnych 
h <tluowców, którzy powinni być ukarani. 
Austriackie whłdze sądowe pner;vwają bez 
uza!.adnienia P'>Stępowanie sądowe w pro­
cesach przeciwko przestępcom wojennym. 
W aparacie pań~twowym i adm!nistracyj­
n"!n w dalszym ciągu je~t łlrlelu byłych 
h!tlerowoów, Uprawianie przez władu au· 
etriadde po:.ityki faworyzowania elementów 
hitlerowskich podkreślił w konkluzj;i. 
gen. Kurasow - przyczynia głę do "żywie· 
ma podziemia hitlerowskiego i zagraża de· 
mokratycznemu rozwojowi A.istrii. Przed sesją . Generalnego Zgromadzenia O Z Przedstawiciel Francji poparł stanowisko 
radz.iecki!e, podkreślając, że denazyfikacja 
Amtrii wyma~a ścisłeg„ przestrzegania 
i1&tawy enty.hli~lerowskiej. Delegat farncus· 
ki v;yreził uboiewanle z tego powodu, że 

Sprawozdanie Trygve Lie - zestawione zostało w myśl zleceń imperialistów anglosaskich 

Olbrzymi pożar w Amsterdamie 
HAGA PAP. - W nocy z piątku ni! s0botę 

w magazyna<::h żywn„ścfowyh w Am'5'terdamie 
wybuchł olbrzymi poia.r. Spłonęły składy 
wraz z wielkimi za'Pasami miesa, masła i jaj. 
Szkody są bardzo poważne. Przydi;iały żyw· 
nościowe ludności amsterdam-skiej będą mu­
s iały prawdopodobnie być zmniejszone. 

MOSKWA PAP. - Czasopismo radzieckie gve Lie. Sprawoz.danie to zostało już ogłoszo-1 nowi-sko herolda linii politycznej anglo • ame 
„Litieraturna ja Gazeta" nawiązując do zbliża- ne i bardzo przychyln is przyjęte przez reak· rykański ei więkswści w O 1Z, która pra \7nie 
jącej się 6esji Zgromadzenia Generalneq<1 cy,j ną prasę amerykańską. organizacj ę tę przek6ztakić w nar7ędzie swo· 
ONZ przypomina, i ż jednym z głównych pun- Niema w tym ni<: dz iwneq<> - stwierdza ich imperialistycznych celów. Nie jest przeto 
ictów porządku d7.i enne~o s~ji winno być spra czasopismo radzieck:e - illbowiem sekretarz rlzi ełem przypadku, że ~ekretarz generalny 
wozdanie se-kretarza generalnego ONZ Try· generalny ONZ zajął w tym dokumencie 11ta ONZ w sprawozdaniu "wym wychwala tego 

Uczczenie ofiar h itl e ryz mu w Berlinie, 
rodza ju poroni-one i reakcyjne organy, jak o• 
&ław.ona komisja bałkańska i komisja dla 
-spraw Korei, powołane wbrew sta·tutowi ONZ, 
że postarał 1111~ zatuszować , tak ważne zagad· 
nien~e jak walkę narodów Indonezji o wyzwo­

Szpieeowska organizacia Schumachera 
wykryta w Turyngii 

BERLIN PAP. - W gmachu ope.ry państwo· 
'l"'eJ w Berlinie 3 tysiące delegatów za:dadów 
pnemy6łowych uczc'.lo poległych w walce z 
hitle-ryzmem. Spośród delegatów zagranicz· 
ny1;h, pnybyłych M kong.re6 ku czci of:ar fil· 
s~nm1, przemawiał jako prz-ed.fl'aw·c.el I'.:•!· 
sic.i - poseł Motyka, który pr:zeicazał zebra­
nym robotnikom niemieckim. pozdr-:iwienia 
od b. pol-skfoh więźn"iów polltyC'mlych. W im e 
nfu niemieckiego zwil\Z•ku ofiar fas'!:y1m11 pr?e· 
mawia.ł Wa.lite!' Bartel, którr wskal<1.ł n11 n:e· 

bezpieczeństwo g·rożtice wc1ąz 
ny reakCJi próbującej :z.nowu 
fa.,;;zy-.;towsk ich. 

je5~CM ze etro lenie, że nie znała'1ł ani słowa potęp i enia dla 
używać metod amerykańsk ich podżegaczy wojennych i po.li· 

W związku z odbywającym się k-0ngresem, 
w sektorze amerykańskim Berlina wydano za 
ka-z .ro"Zlepiania a.fiszów ko.ngreE>u 2wutzku o­
ft.ar faszyzmu oraz zabroniono urz>idzan'.a ~a­
kichkołwiek obchodów zwil\Zanych z uczcze.· 
n iem ofiar hitlerowskich. B11rmistn dzielnicy 
Schoenleb!'.r odmówił wysłania przl!d'Stawicie-
1'4 na kongres. 

tyki zbro j eń realizowanvch przez USA wbrew 
uchwałom i zasadom ONZ. 

W'ETMAR PAP. - Wyd'Zia~ 11pr11w wewnęłr?.· 
nych radz'i.f'Cklej admini"-tr<'lcii woj~kowej w 
Turynqii ogłosił, ~ w' We1mane, i!rfurcie i 
Jenie wykryt<> ro7.g-e.lęzlot1ą fliPĆ nlel~abych 
gntp echumache-n:rws.k.i<'h, 'któr~h członkowie 
trnOO'fl! się &Zpiegogtwern, dT.!ałajlłC H J>Olece· 
nie t. nr. ,.Hkretarlału weehodnieqo" SPD w 
Ha.n<>verze. Największe · lokomotywy w Europi' 

Celem działamokł upi~'W&kieJ było ~le d k • f b k J k C 

Można wyliczyć jeezcze wiele Innych -za~ 
dnień, jak dal11ze próby podważania jednam)"' 
ślnoś-ci wiel'kich mocaN;tw w Rad'l-ie BeztJie­
aeństwa lub sprawę palestyńską, które świad 
czą o tym, że inspiratorzy bloku anglo • ame· 
rykańskieg.., ulldłuj4 P,rzekształcił ONZ w ko­
pię Ligi Narodów, w parawan, który ma ukry· 
wać kh imperialis;tyc-zne pla.ny. 

O wt1zy1111k1m tym Tryqve Lie nic nie l'Owle 
d:ział w swym sp.rawozda.ndu - •twierdze cza• 
901rismo rad"Zieclde. Ale nie ulega wątpliwo­
ści, iż wszyatko to, eo prz,emilczał w swym 
•prawozdCJ11iu aekretarz generalny ONZ zosta­
nie powiedzi<Me w.•=m I wobec ~ trybvnr 
Zgromndzenlo pr.7.eT. te delegacje, którym spra 
wn pokoju i bezpieczeństwa rzeczywiście Jety 

rurle informacji o charaktene gospodarcrym, pro U U)e a ry a O Omotyw W hrzanowie 
i woj.skowym ze 11trefy rad~eck.f~j, które .na· WARSZAWA PAP. - Pierwsza fabryka Jo( dukowała de dni.a 1 lipca br. 575 p<'rowoz6w. 
&tęonie przekazywano wrwiadowi ngr.llntCZ· 1 komo.tTW w Polsce - !a·kładT W' Ch~e.r.-0· 1 z tego na rok b\~t.ą<:y lJT7.yp>ida :>.'2?. ilatO'WO· 
Mmn. wie, "lrJ'PUściły "' 8'\erpniu hr. 1'\e~ ~ zy. Produkcja fabryki je&t. obecnie cztero.'l(rol· 

na sercu. Zorqan'izowane -w Turyngii g.ruPT no~i!'y wojnie ciężki parowóz pośpienny typu PT 47. nie wJęk.<t:za nit przed WOJnq. 

~~~~~~.G~a~~~h~yw~~~~o~~~~M~~~~~ ------------------------------------~-się ,.Luc~ Cranach", erf'llrcka ,.Plakait", zd w komotyw pośpi.esm'fdl w E~ie. Ptto'WO'ZY Ameryka w ob1·1czu kryzysu Jen.ie dziiałal.a p00 n~ „Gert Men~hke". PT (7 p~wać będzie ~j:nie fabryk& }() 
Stw1erd20110, te d-0 działalnok! npiegow· lromotyw "' Cbr:llmo'Wl• i zakła.dy Cegielslde­

sklej SPD werbowało głównie hitlerowców-. go ..; Pom.a.ndn. 
Pośrednikiem międq Turyngii\ a Hanove•rem Parowóa: pośpieszny PT n posiada na,ino'W'· 
był pracownik „sekretariatu wschooniego" sz11, kon6tru'.k.cję i może rozwijać szybko~ć 110 
Bartmann, pełniący równocześnie funkcję >\· kim. na godzinę. Ciężar pMowozu wynosi 97.6 
genta w słi1żbie 2 mocarstw z~chodni~h, W ton, długość ok, 15 mtr. PT" 47 potraf' ciągnąć 
związku z ~-y1uyciem afery szp1ecrowskiej wła 10 wagonów pulmanowskich. 
dze radzieckie aresztowały 15 osób. Fabryka lokomotyw w Ch<~o'Wie wypro· 

Zmia y w rządzie kanadyjskim 
LONDYN PAP. - Jak donosi age.n-cja Reu· 

tera z Ottawy wiceminister !!praw zagran.ir.z· 

Wvbuch w knoalni francuskie\ 
PARYż PAP. - Wskutek wybuchu w ko· 

paln.i węgla Lievin w d~partamencie Pas de 
Calais, dwóch górników zostało zabitych, a 5 
odruosło ciężkie rany. 

nych tester PeaT60n zostoał mianowany mini· 
&trem spraw zagranicznych Kanady. 

Dotychczasowy minister -&praw zagranicz· 
nych Luis Stephen Saint Laurant, iktóry nie· 
dawno. wstał WY'brany przewodnJczącym par· 
tii liberalnej u6tąpił, by objąć &tanowi&loo pre 
miera rządu kanadyj6'kiego po ustąpieniu o· 
becnego premiera Mackenzie Kinga. 

Ierzy Korwi!! 24J 

Zabójstwo Waldemara GIUcka 
- Który to komisariat? - Pyfał Wie- - O której godzinie zatrzymał pan Wie.· 

ruckiego od progu - Pamięta pan? ruckiego? - Zwrócił się z zapyta.niem do 
- XI lub XII, w każdym bądź ra ~ie na Hennerta. 

ulicy Kruczej. Znajdzie pan w spisie. - O w pół do jedenastej. 
Wierucki opadał już z sił. Dopiero teraz _ i 0 której doszło do spotkania ~ Kor· 

zaczął rozmyślać o rodzicach uświaiamia- cem? 
jąc aobie, ile przysporzył im poważneg'J - Prawie jednocześnie. To trudno usta­
zmartwienia. Wpadł w sytuację, z której lić, ponieważ potrier nie notował cz,su. 
nie rysowało się żadne wyjście. Splot wy- Mogla być jednak róż..TJ.ica najwyżej lwu 
padków przemawiał przeciw niemu, a prze· minut. 
ciez i on sam nie zaprzeczał, że chciał po- Ten fakt istobµe przemawiał na korzyśc 
pełnić zbrodnię, a było to więc tyle już co nowej tezy sierżanta, ale ile to byb już 
sama zbrodnia. 

Sędzi1 Nosek zaczął iść własną drogą i mylnych pozorów. 
choć llie mógł wyrobić sobie jeszcze Jas:u'· - List pia doktora Skolimowskiego! -
go sądu o zabójstwie, odrzucał w katdym Krzyknął z poczekalni portier. 
bądź razie pogląd prokuratora i Hennerta. Lekarz czekał na ekspertyzę z Zakładu 
Ostatnia jednak uwaga sierżanta, iż Wie- Medycyny Sądowej z dużym zniecierpliwie­
rucki i Korc działali w ścisłym ze ::iobą po- niem i wcale na,wet tego nie ukrywał. I je­
rozu.mieniu, nie wydawała się oez sensu.

1 
mu przyglą,dał się sędzia Nosek z uwagą 

Gdy przyglądał się jednak chłopcu i wi- widząc, że doktór Skolimowski budzi rów­
dział jego szczere przygnębienie, czuł wy- , 11ież zainteresowanie f;ierżanta Hennerta. 
raźnie, że w całej tej spre.wie znajdują Slę To nie ulegało wątpliwości, że człowiek ten 
jeszcze liczne. niedopowiedzenia i niespo- wiedział coś o zabójstwie, a jednak konsek· 
dzianki. wentnie milczał i uchylał sie od wyoowia-

NOWY JORK PAP. - N!epewnmć co do I kułów pmem~łowych. To z kolel 
ntnymani1l «lę cen produk1tów rolnico:ych :ia prowadzić do umkmęda e-zeregu 
obecnym poziomie, stwarza głębokie :z.an!ep<i· wzrostu bezrobocia. 

mogłoby do 
fabryk i do 

kojenie zarówno w kołach gospodarczych jak 
i po!'tyc:-zn.ych 'stanów Zjednoczon7ch.. 

Większość ekonomistów amerykańsldch U· 

i:aż.a., że zniżk~ ~n rolniczych jest kwestią 
przesądzoną. Obserwat0orzy różnią si~· tylko w 
opinii co do tego, kiedy na>Stąpi bMssa. Uwa· 
ża się, że może ona nast4pić równie dobrze 
za kilka tygodni, jak i w zimie czy też dop1!!· 
ro wcz~na wiosną. Nie mówiąc o pesymis•ty'· 
cznych nastrojach wśród farmerów amerykań 
skich, obawy co do załamania cen objęły ró· 
wnież koła przemysłowe i handlowe. Koła te 
zdają sobie sprawę, ie spadek cen artyku­
łów rolnych wywoła równ1€:i zniżkę cen arty 

dania jakichkolwiek uwag. List czytał ze 
zma.r-szczonym czołem, a gdy skończył, pn­
wiódł zatroskanYJP. wzrokiem po wszyst­
kich obecnych dłuższą chwilę zatrzymują;3 
się na Wieruckim.. 

- Proszę wyłączyć na razie ze śledztwa. 
tego pana. Jego obecność nie będzie pożą­
dana. - Rzekł znacząco. 

'l'P.iitr .OSA' Zachodnia 43 tel. 140-09 

Dziś 2 przedstawienia - 16 i 19,30 

ROZKOSZ A 
DZIEWCZYNA 

tNiżKI W Aż.NE! 

widownia ezC?".,elnie chroniona przed 
chłodem . .5772k 

- Czy zna pan konsula Darrego? - za.c 
pytał jeszcze major. 

Zamiast odpowiedzieć na pyta.nie to 
•prost, Wierucki wykrzyknął: 

- Jakimże byłem istotnie naiwnym głup­
cem! 

Jednocześnie prawie wszedł 
major Bezprym. 

Okrzyk Wieruckiego zrozumiany został 
fałszywie, Hennert a nawet sędzia Nosek · 
myślał, te zapytanie majora. Bezpryma 

do pokoju uświadonuło Andrzejowi beznadziejność je­

- Czy są tutaj jacyś dziennikarza? -
zapytał. 

- Jest dwu. - odpo~ri.edział He„nerl. 
- Którzy to ? -

go uporu w śledztwie. Spodziewali się bo­
wiem, że konsekwentne wypieranie się wi­
n:t' i współdziałanie z Korcem w zamordo­
waniu Glilcka musi znaleźć kiedyś swój ko-

\ 
niec przy zebraniu dodatkowych wiadomo· 

- Ci dwaj panowie. ści o sprawie, a zdawało się właśnie, iż 
Ma.Jor podszedł. do nich bliżej . major zdobył' coś rewelacyjnego, co zwaliłe> 
- Proszę nic nie pl.Sać o broni, z której 1",ałą podstawę jego dotychczasowej obro· 

P,okonanó zabójstwa i niestety muszę pR· ny. 
nów prosić o opuszczenie pokoju. Wszel· Tymczasem Wierucki przypomniał s0bie 
ki.eh dalszych szczegółów będziemy udziela- jedynie, że go ktoś i to najzupełniej słusz· 
li jedynie w postaci własnych komunika- nie nazwał naiwnym głupcem i pojął, że 
tów. Bardzo panów przepraszam, ale nie od dłuższego już czasu grał ni~świadomie . 
może być inaczej. · zn~<'zną rolę w intrydze, która w atmosfe-

Na te słowa porwał się z fotela Wierne- rze i:.bajku i osobistych przeżyć u.:izła. je-
ki. go mvadze, a w zapytaniu maj0ra, BeztrY· 

- Co z Tadeuszi:~ jest w Warszawie? ma rrzypom.niała. się,gwałtow11ą natam:y-
- Od trzech dni poszukuje go warszę,w- wo~cią. Tak, to była istotnie jed~rna pre.w-

ska policja, zaginął razem z panem Wa- da, iż zachował się jak głupiec i dlatego 
lewskim, waszym gospodarzem ; .N'~b>.li.ą mą~iai ter,,.z c;_e!"IJieć bnvd~~ się sam rn· 
Grzybowską. 1 ba. 

Wierucki oobladŁ U. c. n.J. 
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fensywo kulturalno nie może się opóźniać IZbrod~~d~;;~~~z~~zvstów 
...- A.na.l:ixufąc tródlla !Prawicowego i nacjona-
31.styc:mego odchyle.n.ia w !kierownictwie Pa·rtii 
t u~balając spo&0by jego przezwyciężenia, da· 
lo Plenum wrześniowe KC w ikońcowej rez.o· 
lucji 11urową ocenę dotychczasowego stanu 
noczy m. i.n. ria .odcinku kul·turalnym. P<1li.ty· 
kę kulturalną, pneprowadzaną przez tow. Bień 
lko'W&kd-ego, 111a.zwajł.o .Ple:num „oportullii:sty1c2· 
ill'l il. ek1ek1yczną", stwieirdzają<: zax.azem „dłiu· 
.go trwałe tolerowanie um!l>tU. i<looJogiczmego 
wśród :inteligencji partyjnej i n:iewypracowa· 
.Us właściwych metod pacy wśród linteligen· 
cji, zaniedbanie ma,rk&ls'toW6kiego oświetlan:ia 
zagadnień Jiteratury, ez tu.ki, nauki". 
RozwiJając 1ę krytykę tow. Bierut sZ<:zegól· 

nie ostro wytknął „zahamowanie ofensywy 
kulturalnej naszej Pa.rtid" i „aż nadto częste 
uleganie oportiun:istyc:mej tendencji do przy· 
s.losowanla się do mentalności i przc-Sidów 
drobnomie6zczańfildch, zamiast aktywnego ich 
xwalcza.n:ia. i przezwydęż;ania". 

Ma.my za·tem preoyzyjnie oikreśłone zawuty 
1aniedbafl. i śc.iśle pos1awiOID.ą diagnozę nur­
itująr.jej na<Sz Oflganizm ik.ulturaln.y choroby. 
Wyciągając wniosek, a-ez.olucja Plenum zażą­
dała od wszy&t:kkh ogniw Jcierownictwa par· 
<tyjnego od góry do dołu ,;mozumien.-fa w pełni 
pexsrpektywy daJ.gzych przekształceń... kultu· 
l'alnych„., "Z.In'ierzającyx;h do reaLizacji 60cja­
limm 'W Polsce i Jconiecz.nośc:l zaciętej walki 
s Wtny6:tlkiimi sl.łami, !które tym ;pnemianom 
sf41 prze<:iwstawiaJ<t"· 

Spraw.a ł.t jest Jedni! z najważniejszych. Do 
"fMzy~tk.Lch <:zł'!:mków Partii, pracowr1ików na 
poro kultury 111alety otera:i; gruntowne rozpa­
·t"n;enłe i zbadanJ.e zawinionych bra.ków i po· 
pełnJi.onych błęd6w, zrewidowanae d-0ty<:hcza­
~we-j !P<>S~wy d obmyślenJe śr<>dków zara­
dzenia ,ilu. Nim to nasitąpi, nl.m na wielu przy 
kładach ~ wnioskach z tloświadczeń będziemy 
mogli starać &lę praktycznie zadośćuczynić 
r82:olucj1 Plenum - trzeba nam już teraz 1Jd· 
!Pow.l-edz.ieć na M6adnicz-e pytanie, w .c"Lym 
:tkwmi. :i.istota blędów OiP<ntu:n:istyc7.ne\ !. &lek· 
tycznej polityki ik'.rultuoralnej? Odpowiedż mu· 
fii bnmieć: w tym w czym i wiele innyc;'1 błę 
dów, w „'Il.ie.docenianiu w pełni przodującej 
Toli Partii, wszystkich jej ogniw, w realizo· 
waniu prz-emian„. kulturalnych w Polsce". 
Czymże innym jeśli nie połowicznością było 
11.1pajanie się .prze.z niektóry<:h driałaJCzy kul· 
iturdlnych „zgodą n~rodową", wyrażającą w 

<l I · j kb ó 1 o"erwana od z"''""·zke• z 6·poką, ai.;pole<:zna Amerykańsk<J. Rada PomQcy Grecji D":!· mi ! z.go ę na utrwa arue ~ta.nu a y r wno· • u „.... •u v . d .,,.,.. 
rzędnośoi dwu św·l atopoglądów. Szkodliwe by· pog<1ń z.a efektem. Podobnie ujemne zjaw'.ska mokratyc:z:nej wystosowała petycJę o 1 • Ję· 
ł<1 też trafiające się tu i ów.d:z:ie pr:i:e<:en.ianie dad-zą s.i·ę wykauć w ik.atdej cmedz!Lruie sztuki, dzynaxodowego Czerwonego Krzyża, ż:rh· 
sojusznik.a z postępowego mieszczaństw.a., przy a nie zawsze je wykazywano z dostateczną ją;c, aby ta organizacja zaprotesfow11!a 
zanJ.e<lbywMl.iu marksistowskJej oceny ludzi i. ost•rością. przeeiwko lfoznym PQgwałceniom konwc·1-
i<:h dzieła. RóWn.ież 'w dziedzinie bezpośredinii.ej poli•tyki _cji genewskiej, dokonywanym przez monar 

Przykłady? Spójrzmy na wyższe szko•Lruk· kulturalnej skłOdllllość do e'ld~tyzmu, n.ieod· cho-faszystów w Grecji. Między innymi po­
two, gdzie wiodą upair:ty żywot ~ ba, mie· łączna od skłonności d-0 oportun~·~m·i wyrzą- gwałcenie tl:'.kie stanowi rrnzkaz armii !'O• 
wają dominujące z.naczeniel - pseudo.nauko· dzala cz-asem "sz,'kody swą postawą kunktator- d . . • 

l _,_ · · ~ką, ,-1 go·d·ową 1· opo'zn' 1·~i·„„ą dlOJ'rzewa.nie waż- jaUstycznej m1.1r~zujące mor -0wame Jen-we ;z.a!.ożenia ideo ogic-zne, sprzeczne z =isieJ c L ~ ..,~ , , 

szym poziomem wiedzy. SpóJr:zmy .na li1eratu· nycb prncesów kulturowych. Te i tym po.dob· cf.w · wojennych, pubiiczne ścinanie grow 
rę, gdzie !kierunki mimo fałszywych poz-0rów ne fak·ty spowodowały krytykę ze strony Pl~- j»toom, odmawiflnie żywności i lekarstw 
w istocie swej ireakcyjne, 111apoty1kały niejed· num i konieczność na.prostowarua odchylen. demokratycznym odłamom ludności i w-trą 
nokr-0bnie na zbyt słaby odpór, a czasem na· Jest to obeciniie jeden z pro'blemów w~zło- ca.Rie do więzieil, oraz eksterminacja ro­
wet na rękę, wyciągni~tą do porozum!enia. wych, prn~lero de<:yl duj_ląlf::y i ro-zs•trzyg.aiący dzin podejrnanvch o poglady postępowe. 
SpójrZllI)y na teatr, gdzie walka o własciwy o naszym iutrz~ iku hu.ra nym. Każ~y dz1a.ła<;z . " • - . _ . 
repertua·r tocz.ona była miękko i dorywczo, kulturalny zdaie s:cb1ę z tego mewątpliw'.e Ponuędzy sygnata.nuszam1 wsp-0~ruan.~ej 
a walka o właściwe wrganizowanie widowni sprawę. Konieczne JOO.l zaten;i ,dokładne omo: petycji znajdują się: prof. _AJbert Ernstem, 
nie bez wahań i odwrotów. Spójrzmy na pia· wienie i przemyśleme zag~dnien przez samych] Thomas Mann b. ameryk-ański ambasador 
stykę, gdzie o poparcie dobijał-0 się nie tylko pracowników kultury, kon~eczna. iest ?bszern.a w Moskwie __:_ Joseph Davis i powieści-Opi-
prawdziwie odkrywcze nowatorstwo, ale rów·\ i wszechstronna dyskusja, k.tora mewątph· k k , k _ F Hurst 
nież pośledniego ga•tunku p6eudo11owatorstwo wie się roz:wJnie. . sar a am~ry ans a army __._;...;,,,,._ 
~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 
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Plan prac na najbli~§ze 11nie!liiące 
Kursy szkoleniowe przy fabrykach - Nauczanie analfabetÓ'\V -ro~wój życia świetlicowego 

'Nydz;ał kulturalno-oświatowy Okręgowej 
Komisji Związków Zawodowy<:h DO io:krooie 
przerwy letniej przystąpił <io nakreślania p!a· 
nu pracy na najbliższe miesiące, które prrz.y­
:niosą wzmożenie jego aktywności na wszyst­
kkh odcinkach 1pracy. W ramach nakreślonej 
akcji 67.lrnienfowej prz.evnduje się rz.organizo· 
wanie !>7.e.regu kursów. Dotychc-z.aoS kursy pro· 
wadzone by\1 tylko dJa akfyWistów <z:Wiązko­
wych 1 odbywały się w Wojewódzkiej Szkole 
Związków Za wodow1ch. Obe<:nie zorganizo· 
wane ·w-staną kursy dło wszystkich związ­
kowców przy fabrykach, oruz kursy dla kie­
rownikó.w Wydzialów Kulturulno-Oświato­
wych. 

Jednym z największych zadań, Jakle włoży­
!y na siebie Związki Zawodowe, jest n<mka 
początkowa dla a-na/labetów. Ak<:ję tę prowa· 
dzi się na szeroką skalę i daje ona bardzo do· 
bre wyniki. Te wyniki pozwalają mieć na· 
dzie ję, iż an.alfabetyzm wśród robotników w 
na jblii6Zf<:h 'kilku latach całkowicie zani•knie. 
W iramach kształcenia analfabetów pr,zewidu· 
je się, jż we wszystkich zakładach pracy p.ro· 
„,,adzona będz.ie akcja uświadamiająca, która 
zmiernć będzie do nakłaniania wszyslkich, 
nie umiejących pisać i czytać, do uczęszczania 
na w.spomniane kur5y. 

Nakreślony pla'll na miesiące zimowe prze· 
widuje duży rozwój życia świetlicowego. W 
rzwiązkq1 z tvm Sekcja Działu Swietlicowego 

rzv \!1Tydziaie Oświatowym OKZZ nyni wy· 
Ę.'\d, by robotnik z nadejściem· dlugi<:h wie­
cw,;,,w jesiennych i zimowych mógł w świe­
t11cac~ "-'Pędzić wolny cza-s przyjemnie i poży-
1eczniP. Sekcja Wychowawczo-Obywatelska., 
ma za ii:adanie dosta.r.r,.zać uo świetlic jak naj· 
większej i1ości d7.\enników i W5zelkiego ro­
nza ju czasopism. Aby ułatwi·ć ·robo·tnikowi zo· 
rientowan ie się w aktualnych wydarzeniach i 
wvrobienie sob3e o nich jas-:iego sądu, urzą· 
dzane są co dwa tygodnie pogadanki -sprawo­
zdawcze, oparte na bieżącvch wiadomościach 
prasowych, po których zazwyczaj na.stępuje 
ożywiona dyskusja. Ponadto Sekcja Oswiato­
wa k\enije zes.r>0Jami samokształceniowymi, 
kursami, bibliotekami i wycieczkami nauko· 
wymi. Biblioteki istnieją przy wszyslkich pra· 
wie świeUicach. 

Wielkie zadan le po'.liada również Se[<cja Ar 
tysty czno-Rouywkowa. 1?o,,;tawiła ona sobie 
e:a cel ważne zada.nie umuzykalnienia siero­
kich mas _p racujących . Spiew, dający pogodę 

Z Towarzystwa Przyjaźni 
Polsko-Czechosłowackiej 
Komitet Organizacyjny Towarzystwa 

Przyjaźni Polsko-Czechosłowack•1ej podaje 
do wiadomości, że we wtorek dnia 14 wrześ 
nia br. o godz. 19 w lokalu I{omitetu Sl0-
wiańskieg-0 w Łodzi, przy ul. Piotrkowskiej 
Nr 272 b - odbędzie się Zebranie Organi­
zacyjne Wojewódzkiego Oddziału Towarzy­
atwa Przyjaźni Polsk'l-Czechosłowacklej. 

mili ny pasażerów 
przewiozły tramwaje wrocławskie w czarde 'Vystawy 
O stale wzn1stająeym mchu na Wystawie 1 ~i\'rv, a w ~ierpniu 2.~06 tys. pasażerów. 0-

~iem Odzyskanych świadczy międey innymi I pró:z te~o tramwaj linii, l_2, przechod~itCY z 
iloM f\llf.ażer6w przewiAzionvrh -przez linie I rynku ;n Z!'?< tereny w_ys,awow.e, przew1oz-1 w 

. - · . i lrpcu o 200 t.v~., a w sierpniu prr.cszło 400. tys, tr11mw.aJow.~, łącząre dworce wroeła:w~k.ie z to I pRsa7.Prciw wi~cf'j, niż pr7rciętnie. · 
renaryn, wy~tuwow-vm-i. . . . .w okrrsie. od otw:ucia Wy~ta.wy RZy~t.kie 

Lwie te zo~to.fy uru chom1onl' RP"CJ'llnle na hnie tra mwR.JOWf' przechodzq.co 1Jrzf'z. jrj te1·0· 
ok!'Ps W;<"sfawy i µrzewio zl:v w li pru 1.210 t.y- Jl~·. przewiorly ponad 4 miliony pasażci·ów. 

więto adzie~ ich czo.Igi t · 
Wojska panceme Czerwone; Armil odegrnly wybitną rolę w rozgromieniu faszystow­

skich Niemiec I impe.rialistycznej Japonii. Walcząc bohatersko na szlakach bojowych, 
od Kaukazu do Alp, od Stalingradu do Ber lina i Pragi, a późniei na Dalekim Wschodzie 
- wojska pancerne zdobyły sobie pełne uznanie narodów Związku Radzieckiego. Oce­
niając wielkie maczenie wo;sk pu.ncernych i ich wyb.Une za.sługi wojenne oraz w.~ługi 
pracowników przemysłu motoryzacy;nego Rn1d Radziecki 11slaJll w r. 1946 COROCZNY 
„DZIEŃ CZOŁGISTÓW" obchodzony w dt ugq niedzielę wrześni'a na czelić tęgo przodu· 
;ącego oddziału radzieckich sil zbrojnych. 

Ul.I czerwcu 1915 r. w .iednej z. fabryk · ro·/ Mimn przevngi l\~iemrów pod względem ilo 
W syjskich wypróbowano model boiowego Ś<'i cwłgów i samolotów, mimo przewagi mo­
samochodu gqsjenicowego, Byt to prototyp tfleotu zaskoczenia - radzieckie wojska pan· 
późniejszeg-0 czołgu. Ale armia carska me mo cerne, wspóldzialając z innymi rodzajami bm­
gła wykorzystać pomysh1 konstruktora rosyj- ni, iad11wały wrogowi skutecżne ciosy i nie­
skiego, rJe było bowiem rozwiniętego prze· powetowane straty. Przed narodem radzieckim 
myshJ motoqrz:acyjneqo. i jego armią głównodowodzący Generalissi-

Dopiero realizacja Stali'l1-0wskiego planu u· m1l'S Stali.n postawił gigantyczne zada.nie: u­
przemysłowienia kraju stworzyła mocne pod- zvskanie poprawy w sytuacji wojsk radziec· 
stawy dla m:brojt>nia armii w nowo<'-i:esną kirh przez liltwidację przewagi ilościowej 
technikę bojową. Powstanie ! rozwój_ WDjsk niemiecki ch wojsk pancernych. 
pancernych w Zwią:z.ku Raci7iE:-Ckim je6f więc W l'-a 0 wv'·onani'e tego ~"d · 1 -·t 

„ · ·1 · · · 1 a ~ . "' ~" an•1a ocz ~ a naJ~c1~ eJ 7WJą>:any z rozwo iem przemys u '5i _ r1wittorowo. z ·Jednej stron · k a-soqahsty<:zncgo. q _ . Y WOJS i\ r w latach l9J6 _ rn40 przemy-sł radŻiecki d.zieck;e prz.eszł_v do -aktywne) o·brony p-rze· 
, . . . c1wcz.olgowe], n1i;'Zcząc ma>Sowo techmkę wro-wzyro<liU~ow~ rozne typy„ czo,Jg?w, o•rygrnal· ga. z drugiej stro.ny przemysł radziecki prze-

ne1 radzieckiej kom;trukcJI, ktore przeszły · dl do masowe,· produk „ 1 • 
cię:iką próbę ogniową w czasie wojny z Niem ~~e/ 'akości W r 1943 C/l czo go'!'. wyi:o-
cami. - 1.e I_ • • • • przewaga czo1-gow rue-

Gdy napadając na Związek Rad'l!er.kl Hitler m:eckich została zl1kw1d.owana. 
rzucił ha ten front prawie 14.JOO czołgów, Przemy:6l motoryzacyjny zaspakajał na 
wielu „pro.roków" przepowiada/o Aroo.Ł1 Cz.er· wszystkich etapach wojny olbrzymie za.pot.rze 
wonej „błyskawiczną" klęskę. Zapatrz:eni w bowanie frontu. W ost.atnich trze<:h la•tach 
triumfalny pochód wojsk hitlerowskich na Za· wojny przemysł radziecki produkował pre.e· 
~hodz·ie, oczek.iwa.U te!f:JO isame{t'O na froncie dętnie ponad 30.000 czołgów i aut pcmcemych 
wschodnim. · r·ocznie.. Pod konie<: wojny stan ilościowv 

Jolka 

I cmłgów przewyż-szal 1.5 razy stan przedwo­
jenny. 

· Broń wykuta przrz of\~rny trud robotnikciw 
r prz<?my;;lu motoryzacy jnego przy pop.arclll ma 
ł teriainvm najszer5zych mas zo-stała wykorzy· 

I stana w r<Jżnorodnych operacjach wielk1Ch 
.iedn-0stek pancernych. Do historH przeszedł 

l gigantyczny mane-wr wo;sk pancernr:ch w bi· 
I twi" stalingradzkiej. Pn p-rzerwamu frontu 
wojs~t niemieckich d rozqromieniu jego tyłów 
manewr tf'o zakoóczyl się po 5 dniach peł· 
nyrn okrążeniem wrogą.. 

Zwvcię-'kie bo;€ czol11'.stów rad.tieck'ch 
znorzą dropi clo vl/arszawy, Berlina 1 Prngi. 
A w 4 miesiące po roZ'Jromieniu faszyzmu w 
Europie sława radzleckich wo;sk pancernych 
r07brzmiewa z nad hrzegów Oceanu Spokoi· 
nego, gdzie łam:ą grzbiet armiom japońskim. 

W uznaniu zasług w obronie ojczyznv 1.120 
czołgistów nosi zaszczylme miano Bohatera 
Związku Radzieckiego. Pnnad 9.000 pracov.rni· 
ków przemysłu mo·toryźacyjnego i 250.000 
c7.olgistów zostało odznaczo11ych orderami i 
medalami. 

W „Dzi~ń <'zo!~ri1-llów" narody -rnd1.ie,k.i" 
oddaja ho.Id mistrzo11twu 1 bohnterslwu woisk 
pmirernych i wszvstkim patnotom, kt6rzy 
przyczynili się do wzmocnienia potęgi pan­
cernej Czerwonej Armii. 

W wielu miastach europejskich, a przede 
wszystkim ;polskich, stanęły pomniki, wy„i.... 
wi-One ku chwale tych heroicznych czolgistow 
radzieckich, będących pierwszymi zwiastuna· 
mi wyz~volen;a i nadejścia Armii-Oswobodzi· 
cie.tki. W Dniu ra.dz!eckich czolgis'lów do skła 
danego im hołdu i podztęki przyłącza się cała 
Polska, której przynieśli pr.ze-z lata WY'tąsknio· 
ną w<:J lność, tlruzgocą,c po lege najeźdżcv hl· 
t!erowskiea~ 





TOW. BOLES~AW BIER.UT 
Sekrełar.zem Generalnym KC PPR 

Wiadomosc o powrocie eto pracy czynr1c1 w 1 otsk1ej 
Partii Robotniczej tow. Bo7esuw.-a BieruttJ, znsfa}.a pawi· 

tnna 1.0 szeregach naszej partii i w .'lpołeczcn.~tu,ie 

i ogrornnym zadotroleniem i mdości.ą. Wszyscy dobrze 
zda.ją sobie spra1vę z historycznych zaslng tow . Bieruta 
z jego 40 lat nieprzerwanej pro.cy w rewolucyjnym ru­
chu rob tniczym, z jego pracy przy wykuwun~a linii poli­
tycZnej PPR iv okresie jej tworzenia, w okresie jej walki 
z okupantem, z olbrzymich zaslug oddanych polskiej kla­
si6 robotniczej i calmnu narodowi poprzez jego udzial 

1.0 Krajowtj Radzie Narodowej. Wszystkim obywatelom 
jest dobrze znana jego pilna troska i wytę!.;ona praca 
nad mpewnieniem naszemu krajowi demokratycznego 

rozwoju i usuvJGnia przeszkód na drodze do socjalizmu. 
DnW, 4 września odbylo się historyczne posiedzenie 

Plenum Komitetu Centralnego Po"l8kfoj Partii Robotni­
czej, na którym omawiano sprawę odchylenfo prawicowe­
go i nacjonalistyczti,ego w kterownictwie ParHi ora.z bie­

żące zadania polityczne, go:spodarcze i organizacyjne Pm·­
tii, a szczególnie aprawy wsi. N a posiedZeniu tym tow. 
Bierut, jako Generalny Sekretarz Partii wygłosi.i referat, 

który si~ stal obecnie drogowskazem na priyszlość dla 
polityki naszej Partii - d,a1, on wytyczne i jasne wskaza· 

nia dla calokszt<iłtu prac i walki klasy robotnk~ej. 

~rzepnie Sojusż Robotniczo-Chlooski 
W przededniu rocznicy wydania Dekretu 

PKWN o Reformie Rolne/ - dnia 5 września 
odbyły się w Lesie Tuszyń .~kim do:ży'lk!, na 
które przybyły delegacje chłopów z całego 
województwa łódzkiego. 

Dożynki obchodzone byly pod hasłem urna· 
cniania J utrwalarua sojuszu robotniczo • 
chlopskiego oraz pod hasłem rozwoju współ-
1Jwoci11 ·c Lwa w r · :nielwie. 
Wzruszająca byTa ~hw1la wręczania symboli 

cz11ych darów robotników - chlapom I chlo· 
pćw - robotnikom. Przodownicy łódzk ich fo· 
bry k wśród serdecznych ucisków dawali przo 
do w r:i.kom współzawodnictwa na roll p'l~„1~1 .z 
t f-kstyLi ami I gospodarskim sprzętem - t h!opi 
ni b/Jcizny chleba i dożynkowe wieńce. J'o­
pisy ar tystycznych zespołów ludowych I spor· 
lo...,ych nastąpiły po części oficja/n ~j. 

:u: 
1) „Wie§ miastu - miasto wsi". W J/ewoda 

lódzki ob. Piotr Szymanek wręcza przedstawi­
cielowi miasta, przewodniczącemu M.iejskiej 
Rady Narodowej tow .Andrzejakowi chleb z 
noiĄ;ych zbiorów. 

2) Robotnicy I chłopi ZO-tyslęczną rzeszą o· 
toczyli plac, gdzie odbywaly się występy. 

3) Wśród zebranych nasz fotoreoorter wy­
łowił grupę przodowników pracy z łódzkich 
tc~ryk. 

4) „ Podkóweczki dafcle ognia!"' - . ochoczo 
I dziarsko lańczyły J śpiewały ludowe zesp'J· 
ły arlysty czne. 

5) Wspaniale wyglądały w defiladzie w/ef· 
•kie hufce „SP". 

Ale na ioięknie/ prezentowała s ię panna la· 
neczka z Retk ini, której uroczą główkę zam ie­
Aciliśmy w samym środku dożynkowego fo to· 
montażu. 

Gwiazda .z Fergany 
Tamara Chanum nafwsP<J.I!lalsza tancerk'1. J 

śpiewaczka, jaką kiedykolwiek Łódź widzia· 
ła, pochodzi :z Fe.tg.a.ny w Uzbekl.stanle. Ma 
ona tytuł Artyslki Ludowej Uzbeckiej SRR 1 
LaureatkJ Nagrody Stalinowskiej - odznnczn 
na zostala 6 orderami i medalami. Na jej re· 
pertuar skcladają się tańce i pieśni 40 naro­
dów Związku Radzieckiego i innych krajów, 
Publiczność łódzką Tamara podbiła zupelniP, 
gdy po wykonaniu przepięknych egzotycznych 
pieśni J tańców uzbeckich, tadżyckich, gru· 
zińskich i innych, zaśpiewała po polsku „U­
marł Maciek umarł". Zyczymy pięknej gwiet· 
dzie z Fergany dalszych sukcesów na scenach 
calego świata i szy bkiego powrot·u na jeszcze 
jedne gościnn e wys t ępy do Łodzi . 

Dnia 5 września obcht>dzono w całym 
Swięto Odrodzonego Lotnictwa polsldeg.., 
Na defiladzie w Warszawie budziły podziw j e 
dnostki wojsk lotn iczy ch. Nie jedno czułe 
westchnieni e dziewczęce zostało skierowone 
pod adresem lotników, na których piersi lśni 
ły liczne rzędy orderów, świadczące o boha· 
terskich bo j ach naszych wo j sk powietrznyc/. 
na szlaku od Oki do Szprewy. 

Lotnictwo nasze. fest wyposażone w dwko· 
"(lale samoloty. - Na zdjęciu widzimy w/a.śnie 
11a starcie samolot myś liwski radzi eckiej kon· 
strr,.ikcji typu „Jak", 

f 

Odbudowa Cfolicy 

W miesiącu, który w 1939 roku priyn•ó I 
1.Varszawie pierwsze wo jenne zniszrzf'n..o, ~!11 
społeczeństwo 7e 7więk 7.0'nym zoinlerc 0 01\ a• 
niem zajmuje s fę sprawą Odblldo-vy Stoi y. 

N a zdjęciu widzimy grupę robotników u '1· 
wlajątych stalowe zbr ojenia do 1>011 tr.1' •ii 
:żelbetowej jednego z wspanlalych qmrrc ó1 '. 
którymi za jakiś czas będzie chlubić siP Wn • 
szawa. Nas.ze zbroj enia - to zbrojenie że'b 0• 
towyc/j konstrukcji, to jak największy ' 
lek przy odbudowi e budynków, kt0;e Pl ) ć 
będą sprawie pokoju. 

SkrzycMa Polski 
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JED~~ z naj~nergiczniejszych j najbar- ADAM WAZYK -dz.1ei z;isłuzonych dr.ialaczy WKP (b) 
i Związku Radzieckiego, organiz:.t,1r calcg'J 
:tycia Leningradu po .mierci Kirowa, opie­
kun przemy lu i nia1eow, n!' ·111c·ji nauko­
wych i d7.ieci, później, podc7.a~ wojny -
kier1ijący z rdmien·11 partii obroną Lenin­
giadu, tą najdluż~1.ą bitwą o~tatniej wojny, 
klóra przeszła d'J hislori[ jak) !ymbol wy 
trwałości i n ·ezlomności ducha, Zdanow upa­
miętni! sie równocześnie Jako d1.ialacz n.i 

froncie ideologicznym. Rf'pn•1entowa1 my~! 
partyjną w zagadnieniach kullury, sztuki, 
n::rnki i filozofii. 

Zdanow na froncie ideologicznym 

Wypowiedr.1 Żdanowa w wiei ·ich dy. ku­
ljach na te tematy wno~ily jasność i pr„cy­
z,ię, ukazywały w.elkie linii! rozwoJowe kul­
tury socj;ill~tycznej. Refer11t:v Żdanowa, 
oparte na dokładnym prze~\ ud1owaniu ma­
tPriału w 11nalizie biP7.ąc,•ch 1.aw•sk w li1e­
r11turze pi~knej, w sztuce i filozofii, stawały 

s' i: J}Orachunkiem ~umienia , 1.tuki i nauki 
ranzieck iej wobec ~poleczeńs1 wa I wzrasta­
jącPj kultury mas Indowych, W porachunku 
t~·m Żdanow miał pr11•de wsiyslk11n na oku 
te cP.chy, które odróżniają kulturę ludową 

od kultury burżua7.yJnej w jej schyłkowym 
1'1adium w okresil" imperiliAt:iocznym i te tra I 
d~•cje wlelk"E'j hum·ini~tycznej szt•Jki, które i 
niegdyś burżuaijtt jako kla~11 młv'ia I twór-I 
c1..a, wnh~ła do kultury, walcząc :z feudallz 
mem. Pnłąc1.enie tych tradycji z C<"chami kul 
tury ludowej pr1yświl"rnło wn:vslktm wypo 
wiedziom Żdanowa ,które od!lrywaly wybit­
ną rolę w kształtowaniu się sztu:ti radziec· 
kiej. 

WYMAGAŁO to od pi~ariy I 11rty~tów 
przPlamania wielu nawyków, wyrr.ec7enia 

t!lę wielu sklonno.~ci l)d?.iediiczonych po okre 
!!ie zamętu artystyC?nP!:(o, klóre cechuje sztu 
k~ krajów kapital ~1ycmych w cz11~ach dzl­
~iej~qch Jednym i d!'< yd ujących referatów 
na zjeździe pisarzy w 11134 roku, był referat 
Żdanowa o droqach literatury radzieckie). 
wygłoszony w chwili, kiedy perspekty-wy roz 
,,·ojowe literatury tonęły w zamęcie mgli­
stych, impresj'Jni~tycz.nych wypowiedzi, któ­
re pochodziły i subiektywnych dośwladcień 
po~zczególnych pisar1y, Żd«11L>1v p1staw.I 
sprawę literatury na nogach, to znaczy, 
opar! ją na obiektywnych doświadczeniach 
życia $połecznego Już wtedy wiele mówi'Jno 
o realizmie, jako podstawowej tendencji roz 
woju literatury radzieckiej. Dopiero jednak 
wypowiedź Żdanowa jasno i przP.jrzyścle 
i:iświetliła tę tendencję, ukazując różnic<; 
między realizmem krytycznym pisarza w spo 
łi>cZPństv.rie kapltalt~tycznym, a realizmem 
optymistycznym, realizmem jasnej l uzasad­
n'.onej wiary w pr7.yszlość. która c1~·nl z pi­
sarza współtwórcę w budowie socja1iunu. 

PO KILKUNASTU latach, po zakończe­
niu działań wojennych, Żdanow wygło­

si! kilka referatów, które przewietrzyły atmo 
sferę duchową w świecie literatury, sztuki 
l nauki, rozproszył n u:ro.nnd1"ne nieporo­
zumienia. Przejście od wojny i pokoiu wv­
magalo jasnych wytycrnych i now) < h bodź­
ców do pracy we właściwym kierunl<u. 

W dzied1.inie kultury Zrla:i0w oslro wystą 
pił przeciwko drobn'lm ie~zc7.ań~kim tc-ndrn· 
cjom w powieści 1 po1.0slalośc1orn d<>kn<ll'nc­
kim na~trojów w tJoe1.jl. W 3k&rnl wyraźnle 
n'ł historyczne miejsce l ovchod1Pn e tych 
tPndl"ncji 11.Uan'Jwicie r.rodz1ły się one w !ile 
n1tur7.e rosyj~kiej w okre~1e naporu reakcji 
po rok11 1905 przed wc1bn;niem nowej fali 
rPwolucyjnej. Miały niewątpliwą łączność 
z podobnymi prądami w innych krajach eu­
ropej~kich i ·diięki temu, ie w innych kra­
j;.rJ-> r?zwijały się naddl. łatwo lch wpływy 
odnawiały się, działając zwłancza na niewy 
r'Jbion:i je~zcze mlod1.1eż literacką. k1óra c1ę 
sto w'działa w nich tylko pewne chwyt~· 
artystyC':>!ne, nie dostrzPgając zawartej w 
r1ich, określonej 1 wpPłnie obcej m11som lu­
dowym ideologii. Pod pozorem „'Jbiektyw­
nrqo" pr7Pd~tawianla corł:r.lerm0go życ'a za­
krnrł11 sie ograniczone drob:rnm1r-zcwńskle 
~1hkow kie spojrz„nie na świat. Spo.irzen!P 
ktłire nie do,t11.er.p1 per•pektyw historycz­
nych, i totnych r.mian 1.11churllfll::VCh w f"po­
łl'c1eń5lwle soc ja listyc1.nym. Pod p01orPm 
kultu dla formy poetyckiej odnawla,ą ~i~ te 
n'.l~troje, których h i~hryczna orzycz.\·na sta 
je si~ zrozumiała. je~li znamy poaroze rORYJ 
,kiego akmPizmn (ni11wa ~chylkowcgo ro·!'s1 
C7.i1ńsklr110 prądu w literaturze) w latach 
1!l07-Hll7, 

przedstawicie le rozkładającPj się szlachecko­
mieszczańskiej ideologii byli prorokami upad 
ku, pes~·mizmu i wiary w świat nadprzy­
rodzonv". 

W tej ~amej wypowiedzi Żd.łn'Jw, oma· 
wiając ideologię akme:stów, zwrócił szC7.e­
gólną uwagę na ich hasło: ,.Powrotu do 
średniowiecza" . Pnyt<><:zy! kilka wymow­
nych cytat z wypowiedzi akmeistów jako 
ł'J: „Sredniow'ecze drogie nam jest dla1ego, 
że pq. iadało w wysokim stopniu poczucie 

kraw~cl.7.1 przegród"... Albo też: ,.Szla­
chetny stop rozsądku I mistyki doznanie 
wiata jako żywej równowagt Liczy się z tą 
epoką J P'lbudza de; czerpania stł z utworów 
pow~talych na romańskim eruncie około 
1200 roku". Albo wreszcie: ,,Srcdniowiecze 
określając na swój spm16b cięi.ar gatunkowy 
człowieka czuło l przyznawało ~o h<l1,dem1.1 
zupełnie niezależnie od jego za~łt.J". 

O LA ST,UCHACZA i cz~·teJ,1;ka r:ldziec­
klego ta Ideologi" „powrotu do średnio­

wiecza" nie wymagała k''Jmentarzy: jak ja w 
nie je~t śmieszna i niedorzecma. Ale ta 
glupola może stać s'.P. W) lępna C7.ytel­
nika pol~k1ego na pf\\ no u·'~riy f„,;t. że 
taka s:una ideologia ,,powrotu do śrcdniowie 
crn" pann~zyła Rię w "-'·~i;10vc-h un1ysłach" 
na Zach'ldzie i u nas p. „,., c,ilc- lflla mi~rłzy 
wojenne n 'e mówiąc i• ż o t;·m. żr ctęśc'o­
wo została przyjeta pr·1 z f11ozvzm Nic'ednc 
go czytelnika zask0rzy o'.ikn'Cll'. że to. co 
uważał za objaw żyeia umyslowego na Za­
chodzie irodzony m;ędzy dwiema wojnami, 
było znane aż nadto w Rosji przcdrewolucyj 
nej. Ile jeszcze pozoslal'.lści tej ideologij po 
kuluje w umysłach w'elu profesorów huma 
nistyki na naszych Uniwersytetach, wielu 
publicy~lów od ,,teorii kultury"! Rozpra· 
w;ając ~ię :r; idel}logią akmeistów, Żdanow 
z:wracał się przede wszystkim do słuchacza 
rad1ieckiego. aby ostrzec go przed poetyckim 
k~ztałt'lwaniem się tej ideologii, ale cechą 
każdego wybttnci:o dzialncza m~rbistowsk:r 
go jP~t umteięlnosć ukazywania ta1<ich og­
niw w kulłurze rod1Jmej, które są zarazem 
ogniwam całej kultciry europej~kir>j, Na 
1.vm prz;·kłarlzie wid~ć wv1 aźn ' e. jnk rlo­
świ11dczPnie radzieckie może ułatwić Polsce 
i w Innych krajach demokracji lud'lwcj 
usunięcie z życi11 umysłowego tyrh nawar· 
st w 'eń reakcyjnych, które narosły w latach 
międ7vwnjennych. . 

IdPologla „powrotu do średniowiecza" 
jest ogniwem teqo łańcucha, p'J którym kul­
tura schyłkowa krajów kapitalistycznych 
powoli. ale nieuchronnie stac7.a su: na dno 
przepaści. 

W REFERACIE poświęconym głównie li­
terackim cza~op1~mom w Leningradzie. 

Żdan'JW wskazał na akmeizm ro~yjski, jako 
źródło niewłaściwej 1 szkod!.' nj tradvcji z nANOW chwytał od razu główri,P ogni-
poetyckiej, U na~ w p,,\sce, łllcPizm ro:<:v - wa, k'edy w;.kar,ywal na wpływy 
'{I je~t mało znany. a]P warto przyflicz~·~ Niet. chego 1 Berg~nna przełamane przez 
żrłanowa gdyż w tf>J chi1taktPry~•vcP c7 y- w~półrzerną :r.11chodnio-eur'lpej~ką kulturę. 
tf'lnik pol~kl majdr.ie udPrzającr podobier'I- jako jedno 2 źródeł antyrealistycrnych ten­
stwo d? znanych nam, rodzimych i zagra· dencji. 
nlcr.nych na~tro.iów w poezji. Nic w tym W Związku Rarl1iecklm wplvw ten prze­
zre~ztą d1.1wnego - podobleń~lwo to wvnik11 njkal do literatury raczej podskórnymi na-
7. pokrewnego podlożfl tych prądów poetyc- czyniaml lnaczrj u nas. Literatura na.~1a 
kich. Wi_ę<: na priykład: była 

1
na oścież„ ?rlr~eZddt,vmi w~lywamki ~twar-

„Akmi>izm, je~li id11e o jego hódla ~ocial- la. 
1 
A e V:YPO\\ 1~ ' • _ ;in?w~ Jest t'a. · .ormu j 

ne, b:vł ~1lacheckn • mles7.rzai'l~k;m prądem 1 lo'A ana, ze mozemy Ją sm.ałr> v. z1ąć pod 
literackim w tym okre~\e, kiedy dni ary~to· •swoim adre•em : . 
kr11ci1 I burżuazji b~ły policzone, kiedy p')ecl I ,,U II 11 m~:ina i _Manna_ wply.wu .N1et~chrgo 
I !deologuw'e panującyrh klas usllowall doszuka; si~ mo:r.na nie!Pdw1e z~ w. bez: 
skryć się przed niepr1yjemn'1 r1.er7.ywisloś-j J?Ośrectn.rt f1J01of1crne;l wv,hrn:1Pdz1 Tnac1e.1 
cią w ·~oko w obłolrncb I mqł;:ich reli"i ineJ Jelit u nas. My mozemy mow1Ć' tylko o 
mi'ot,,ki, w uhoqil'j d"lmen'P. o~obist.vch pr1<"- .Ppi~on;:ich ep'.gonów. o poezji, w której 
t r, 11nrh1~c si~ w swoich duszyc:>.lo1ch obce wpływy prze.niwia.lą •1ę z.a pof-rPdni­
Akmeii:c; i~k 1 •vnih,.,:1~r1. dekadenci i 1nrn ctwem tendencii formalistvczno - estetvcz-

nych. Nie możc>rny rozumlPć tego w sposób 
upro~zciony; nie trr.cba S<Jdz1ć, że formali­
sla b człowiek, który wymyśla j'.lkieś sztucz 
ki orty~t.yczne w dz :edziniP formy, co· zresz­
tą również bywa,1 formall:r.m . to kierunek, 
który nie chce tłumaczyć ija w L~ka literatu­
ry wal'nnkami rozwoju spolecz.ni>gr>, który 
chce oddzielić li tera turę. proces literacki od 
procesu spol~czneg'J, który n:e chce widzieć 
społecznej roli literatury i ro1.patruje ją w 
sposób oderwany, abstrakcyjny". 

. t„.„«.tR ;p 

UZNAJĄC· w realiźmie podstawową ten­
dencję literatury rad1.1eckiej, Żdanow 

nip ograniczył się do ogólników, czy znanych 
już uzasadn;e11. teoretycznych. Odszukiwał 
w pracach krytyków radzieckich te pozycje, 
które wprowadzały nową, śmiałą myśl do 
teori[ realizmu literackiego. Warto przyt-0-
c1.yl: jeden :i. najciekawszych wywodów na 
ten temat: 

„Cbclałb:vm wspomn1e6 o niektórych 
szczególnych cechach naszego socjalisty­
cznego realizmu, na które zapewne 
zbyt mało zwracaliśmy uwagi w poprzed 
niej teoretycznej pracv ,,o reweh1eyjnej 
romantyce". Wielka 7aroz,:mialość i nie­
m•two, które cz~śclowo mo;.na uspl'awle 
dJiwlć młodością sprawiły, że nie­
którzy z nas, między lanymi ja rów­
nież. dość zilecyc1owanie wy~tępowaliś­
my przeciw romant.vre w okresie istnie­
nia RAPP. A jednak wielka rosyjska 
klasyczna Ilteratura, znana na całym 
świeC'ie dzięki swemu realizmowi, z.nako 
mitej swej większości jest literaturą ro­
mantyczną w najwy;i:szym tego słowa 
rozumieniu, Nie powinniśmy sądzić, że 
kryt:vczny realizm ż:vł tylko patosem ne­
gacji, że niczego nie potwierdzał; by ło 
by to nawet dziwne. Element pozytyw 
ny w rosyjskiej literaturze stanowi o jej 
wielkości i sławte. 

W zwlązk 11 z rócinlrą Gorkiego ukaza 
Io się kilka artykułów po.iwięeonych za­
gadnieniom socjalistycznego realizmu. 
Chcę podkreślić wśród nieb artykuł A. 
Bl;tllka w „Gazeric literackiej"-„Twór­
CJ:e ha' Io epoki" i arh·knł T. l\fotylewe) 
o Gorkim w ,.Komsomolski!'j Prawdzie". 
lotykwa pisze o oddzieleniu elemen­

tów „realr.,\'Ch" od „Idealnych" w zachod 
nlo ruroprj»kieJ Iit<'raturze XIX wieku 
Wieky reaJisc1 - Flaubert i Zola - uka 
111ją nam świat, jego zJo, zanik wznlo. 
slośct zgodnie 7 prawcln; Inni tj. reakcyj 
ni roma:11:ve:v widzą „ideał" w ucieezre 
od rzeczywistości w dziedzinie fantastv­
ki. mistyki, &ymbolu. Ta sytuacja zm~t­
Rza do wyboru mh~dzy „nlepi~kną real­
nością" a „nlen•alną pl~lmością". 

R<>&yjska llt!'ratura XIX wieku począ 
w. zy od Pu~1kina ni!' zna tak ostrego 
r07"'ranir7.C'nia rf'aJl1mu \ rornant:vzm11; 
1a1>ladnia ją rnch wolnościowy mas lu· 
dow:vcb. pos111k1w .mil' spraw i eclliwości. 
nos~· j~ką Jilri al ure r haralcter:vznje nmie 
jętnośi• wlcl:r.enla i odnajclywania elemen 
tn ph;kna w samej r1N·zywistoścl, stąd 
jej wytliwh;k. pozytywny, pociągajacy. 
mocny. Stąd 1asność je.} uJęć. Jednai<Łc 
ta lltt'ratura ma swo.ią s łabość: nasi kia 
sycy nie 11otrafili dostrzr-e tl'go czynni­
ka, którv der~·duir w historii, który ią 
pn:eks1blra I 1mlenia - pozytywnego 
bohatera hi torii. 

Po raz plcrws1y uka'luf(> go n'am Gor· 
ki; słusznie też mówi Moty'Iewa o 
nor.kim jako o nowatorze, nie tylko " 
tosunku do zdrho1lnie~o reallz'l'U, ale 

f do rosyJ.sklero. Gorki jffł eJcem aoda-
łi.t1bl"7.nt'fO realizmu. l 

Tak, mamy dobre tradycje. · Om~A­
cle, b Io b. rzt>clą nalwW\ myileć ie w 
tlteratune :rachodolu- wope kiej brak 
ht•h trad ji: dostnegamy Je PC'J:egiól­
nle w tym nurcie, kti'1ry poC'Ultek swóJ 
bil'rze w ldeu\otrfl francu 'klej rewol~ji. 
Odblask ruchu char~ystów pada na ut1fr'O 
ry Dick n a, choc1 i. o•ckens charty~:\ 
nie był. Dlcken1 był tym p.lnrzem. kt6-
t'Y pierwszy w " · odnlo-europejskitJ 
llteratur1e :i:rozuml<1ł elk<>Rć 1 1odnolić 
prosteco człowieka l chociaż nJe umiał 
dostne<: pr wddwego po1ytywoego bo­
hatera hl torii, choclał C2.~ to wpadał w 
sentymentalizm \ tdeali.t.aclt: - jednak 
D1ck!'ns, to wielka !Zkola humanizmu • 
Chesterton, ów reakcjon11ta - co ty:wi 
ciekawsze - plsal, te Dickens jt!l\ oJ)ły 
ml tyczny, bo ludowy, Któł to twierd2i, 
że luilzle żyjący w nledo tatku musaą 
koniecznie być pesymistami. Nie, lu!\ 
Jest optym1 tyczny, Pesymista.ml są ary 
stcikract. I.ud wierzy w zwycl two spra· 
wledliwośc1 l dobra. Cbest!'rton mówf: 
Je<liu liłt'ratura Jeat wyolbn. mieniem, hl 
perboll·r.arją, dlaczego zwykti!imy uwa­
żać, że nalriy wyolbrzymiać wszyst~o 
co złe, krytyc1me, tyryczne, ironiczne, 
dlaczego nie motna wyolbr.iymić dobra. 
Owszem, moł.na! Poo~tawowy konfilkt­
konflikt między nurtem nowym, .sooja­
llstycznym, a wszystkimi przejawami ten 
dencji starych, obum rłych, nclelehia 
slę w rozmaitych formach, !ednakże tra 
dycJę ujęć starych, negatywnych, sięg-a. 
Jlł dalej l obejmują szerszy 1.akres w li· 
teraturze niż tradycje· ujęć pozytywnych 
l now~·ch. Dopóki pisarz nie opanllWał 
Plementów nowych, jakim sposobem mo 
ie on rozstrzygnąć konflikt ep kl w swo 
jej twórczości. Jest on nirwolniklem 
konillktu, trzeba zaś być Jeto panem. 
Tylko ten, kto rozumie współczesnoś~, 
tylko ten, kto patrzy naprzód potrafł po 
ka1ać wielkość. na11lęcie i trudności w11,l 
kl w zasadnicz:vm konflikcie epoki. Na 
tym 1asadza się wielkie z C'tf'nie „re­
woluc~·jneJ romantyki" w reali:i:mle 10-
c.faJlstyczn:vm. 

Pisarz, który nle roiumle sowłeckleto 
człowieka. pisarz, który robl zeń posuw 
17!lrą, nieciekawą. 1urbą, kslątkową. m6· 
wląr~ pows:r,echnie znane nudne prawdy, 
wtedy gdy ten człowłek dokona\ naJ­
większc.l rewolucji, 1budow'll socjali!ll:Y· 
r7Df' p;1ń~two, odnlósl zwycięstwo w fa· 
kiej wojnie, iak1tt n\ed:a.wno -pt'ł.d;y\\f>.tn-y 
l wyzna1e najbardziej przodujący §wla­
topogląd - plsari, który tego nie wfdrt 
- je.st oczywiście postacią tałmm~. Tyl­
ko wtedy, gdy potrafi pokazać nasze~o 
r1.lowirka w pełni jer.o zalet duchowych. 
!'ta ~e się panem konfliktu, panem sytu· 
acjt". 

pnACA l d7.ialalno~ć Żdanowe. na froncie 
ideologicznym obejmowała literaturę. 

teatr, malar5two. filozoflę i cały styl rad1.iec 
kiej pracy naukowej_ W wypow'edzlach swo 
ich zwracał się przeciwko naśladowaniu roz 
bitej formy w plastyce, przeciw rozpows1ech 
nionemu w konserwatoriach kultowi dla mu 
zyki atąnalnej. z~alczal u kompozytorów ra 
dzieck'ch n!echęć do muzyki tematycznej. 
Wypowicdi:i Żdanowa wynikały z troski o ca 
łok$ztałt kultury ludowej, o utrzymanie wię 
zi między kierunkiem rozwojowym tej kul­
tury a pracą artystów. 'Fakie postawienie 
sprawy ,nie ma nic wspólneg'J z pod7.ialem· 
sztuk.i r:ia jakieś ciasno ujęte, doraźne .. za­
mówienie 9połeczne" I na „sztukę wyż• 
szego rzędu".Ten podz;ał, na który często 
możemy natrnfić w rozumowaniu naszych 
dzialaczy kulturalnych, n!e odpowiada kul­
turze socjali~tycznej, która j!łko produkt 
~połeczeństwa bezklasowego nie może podi~· 
gać dwom różnym, przeciwstawnym sy~~e­
mom warto~ci estetycznych. 
ponczAS wielkiej dy!'ku Ji nad rirz.v11"> 

wywanym dz'ełem o te?rii fi1oz,1ru Z a 
now poddał gruotownei krytyce dotychcLato 
we wyniki ze $tanowiska wyi;nag;iń msterh.­
lizmu dialek ycznego I dal konkretne postu:& 
ty. Przy tej okazji zaatflkowa! rutynę 1 nie 
śm.nłość d1cfe>kań teorr.lycznych w ;>o.,zcze­
q:'llr,ych znkresflch humnn:styki ra·:i1.leckiej, 
j11k 1eoria literatury I cstet~·ka. Wy;:>c>wiedi: 
Żdanowa daly pobudki i zachętę do nowych 
t~ .i etycznych prac marksrstowski.:n, w któ~ 
rych uczeni radzieccy starają się oorac:iwać 
pod<tawowe zagadnien'a r1zwo1u ekonoT!ll­
cz;iei;o i spolec1nego w wa run <t t:-h socjai!.­
stycznych i podczas przejścia do ustr'J.itA ko­
rrun1styczn<'go. Elementarny·o z~.rndnieniem 
1et'retycrn ·m jest .;;iJa nai;>~ i >wa rozwciu w 
społeczeńs1 wie bezklasowym, w gospodarce 
c.i1kow1cie pl::lnowej. 
QZYWl()NA dz'alalność na "Ozmaiłych od 

clnkarh fronf 11 ideoh,~i :·n~rro wymagała 
majomości przerlmiotu, wiei···~r~·or.ej w!t>· 
<ny. Połączt•nle tej . działa!.1r)ści w żvciu 
umysłowym z praktvką wybitnego działacza 
~polec:-neg? i pracą woiskową p0dczas woj­
!'!) daJe ohrnz ż,lanowa jdl:o 1i; ałacza nowe 
llO ~c>Cjałi~1Ycznegn t'-PU, któ ·y n'e odpiw."a 
dn mienc-za1't>k1m poii;ciom o typie działal­
n,iści lurl1k ej. po_jęciom o;-i11 !yr1 na &pecja 
„1.acj\ zainteresowań, al2 La to:: w1uawia 
hum< ni styczny renesan;: iwy mo·i,~: cz~ow c• 
tq, któreqo d'iał;iln"~" ie;:'. 1\"!<>l'>>trcnna. 
~ ~·.• mu nic co lud7.~."' „,c ;0>1 t,rce. 



IYSZARD BRl.JDZYŃSKI --
Ameryka 

Amer~· ka. 
U. S. A. 
N a.jróinl eJsze 
azeczy ma. 

l\furzyu taflcz1 
I girl six, 
Cowboy, la.sso 
I Tom Mix. 

Lecz, że murzyn 
To nle pan -
Lynch, na gałąź -
Ku Klux Klan. 

Kalifornia. 
Holl~'Wood, 
l\Iulti, ford:y. 
Forda ród. 

Kto przeszkadu. 
Ten jest wróg -
Proces, wyjazd, 
Wag<>n Cool> 

Rockefeller 
I Slng-Sing, 
Boogie ' oogle, 
Rumba, swing. 

Byle prędzej, 
Wyżej, naJ -
Potem kopniak 
I rood byel 

Łydki, łódki 
Słodki grog, . 
Sleeping, shocking, 
Szwk i ~zok. 

No bo przesyt, 
Nuda spleen, 
Kult bokserów, 
Łydek. kin. 

Hallo! BusineH 
Garden bridge. 
Auto Cil!IJQ, 
Fiasko, 11:tnr,. 

Bu!lnesa ubM 
As you Uke: 
Za.mknąć oc-zy, 
Gdy jest strike, 

King od stali, 
King od piór, 
B1tussa., ba.issa, 
O ves. sure! 

Same króle 
Grub eh ryb, 
Pudych czeków. 
Tłuatycb lip. 

Goldw:rn Maye1 
Para, FOX, 
Goitg. jan, trener, 
Flip \boks. 

Chcą zarah12ć, 
· Sręcić. brać. 
Taka lrh już 
Unrra mać. 

ARKADIUSZ AWERCZENKO 

Najkrótsze opowiadanio WESOŁY GŁOS 
Formalista ~J ! , •~•'I! 11 f~o t•l I I Jl 111f111Iłlt11IłIo1 tl I t łtl tł I t I I Ił tl' li l~łłll 11 łłłl I j Il Ił •t I~'' I Ił 1111111ttłt!111 lf' fit I!' 1111 I !1111Uf!!ll1 ! 'I! !I ł 11!!'' I I' 11111nltt•111! '!!'I t!łl ! 11 Ił I!! 'Ili I,: 

ep taże radiovv 
Gdy wsunął gazetę do kieszeni, kierow­

niczka czytelni głośno krzyknęła: 

. - Obywatelu !„. Dlaczego pan ściągnął 
gazetę? !.„ Przecież to skandal. 

Hallo„ , Hallo„. 
Dbają.o o poziom i różnorodno.~ć au.dyc.ii 

P(llskie Rcr,dio u·iir<nnatlziło dzi-al krajozna1r 
czy, który spotk<ll s-i.ę z gorącym apla.u.iem 
pu.bliczności ... 

Reporter na.9z 1r>yslany w okolice Torunia 
będzie mial poga<lan.l<AJ o swoich wraże11iach 
na gorąco w związku ze słynnym zamkiem 
w Olkowni.cy. 

Hallo! Hallo! 
Znajdujemy się w okolicach pragtarych 

ziem tomńskich, w pobliżu ruin zamku 01-
koY.'llica. 

Zamek w Olkownicy, ten najwspanialszy 
zabytek p0lski z wczesnego, i:redniowiecza 
leży w odległości 10 klm od Torunia. 
Wkoło, w kotlinach żyznych dolin n11.d 

pasami łąk i rozlicznych jezior, przysiadły 
nieliczne chaty wieśniacze. jakby wsłucha­
ne w poszum dębów szumiących tym stro­
nom o dziejach naszych rycerskich prawie­
ków. 

Zbliżamy Rię do wspaniałych ruin zam­
ku. Miał on most Z\"odzony ponad fosą 
opasujący m.ury. Niestety, ani most. ani 
fosa nie dochowały się do naszych czasów. 
Grube mury opasywały trzema pierścienia-

mi właściwe zamczysko. 
Po 4-ch strona.eh stały cztery baszty na­

rożne, na których czuwali bezsenni straż­
nicy. 

Niestety, czas starł owe trzy pasma mu­
rów i cztęry baszty z powierzchni ziemi. r 
dokoła hula dziś bezkarnie wiatr, i mały 
chłopiec pasie swoją jedną jedyną krowę. 
Przepraszam ta krowa ma zamało wymion. 
Pardons. To jest zwyczajny byk. 

Dwadzieścia kroków wgłąb, poza nieist­
nieją·~ą dzisiaj fosą i trzema rzędami wa­
łów, oraz czterema baszta.mi, .z których 
nie zostało nawet ruin (ani jednej cegły) 

znajdowało się właściwe zamczysko. Nie­
stety czas nadwątlił wiązania murów, które 
rozsypały się dwieście lat temu, tworząc 
słynne olkownickie ruiny, a te skolei ro­
zebra.li w ubiegłym wieku V'.rieśntacy, a.by 
wesprzet swe chudoby, tak dosz<2ętnie, że 
i po zamku właściwym żaden ślad nie po­
został. 

Hallo„. Hallo„. 

Obywatel spojrzał surowo na kierownicz· 
kę i wskazał plakat „Zabrania się głośnych 
rozmów. - Proszę mówić szeptem". 

- Proszę odłożyć gazetę - szepnęła 

kierowniczka. 

- Tak właśnie proszę mówić - odparł 
szeptem, położył na stole skradzioną 

gaz.etę i "1Ą•3rszedł z sali. 

Duży wybór 
- A czy są tu u was guziki? 
- Bardzo proszę! Wielki wybór! Mamy 

guziki marynarskie, kolejarskie, pocztowe>­
telegrafiezne, uczniowskie ... Jakie dać? 

- A to zycie ! - westchnął głęboko 

klient - Jeśli, na przy\dad, co mi się zda­
rzało, pobiegnę z kolei, do tramwaju, a z 
tramwaju na telegraf, a stamtąd znów na 
kolej, to miałbym wciąż tylko przyszywać 

Opisałem państwu jeden z naszych naj­
piękniejszych zabytków ówczesnego śred- i odpruwać, przyszywać i odpruwać? r po 
niowiecza: zamek w Olkownicy. to walczyliśmy o demokrację? 

.... ... . .. ·~···••RMM••········ ·~· ••w••·············· BW••·····~MBBRR8~ 

Żył s11bie pewien aktor. Każdy aktor lubi 
reklamę, leci nasz akt.or był pod tym wzglę­
dem poproStu niemożliwy. Jak ts·grys lubi 
ssać krew z przegr~"Zfone.go g;udła swej ofia­
ry, jak namiętny koehanek szuka ust uko· 
chanej - tak szukał reklamy. tak lubił re­
klamę. 

Cu.sem nagle ni z tego nl i: owego gazety 
piszą: 
,,KRADZIEŻ BRYLANTOW U AKTOR.A 

N. 87.KODA WYNOSIŁA TRZY l\flUONY" 

I „AKTOR N. ULEGŁ KATMITROFIE 
PODCZAS JAZDY POCIĄGU. 145 ZABI­
TYCH, 8 RANNYG:H, AKTOR N. OCALAŁ 
WSKOCZYWSZY DO KOMINA PAROWO-
W~ . 

z poC?,ątku publiczność wzdychała, zachwy 
cała się, dziwiła l przerażała, potem przy­
zwyc7.aiJa się, nerwy zahartowały się. 
„ŻYRAFA ZAPRZĘGNIĘTA no KARETY 

AKTORA N. WSCJEKŁA SIĘ WCZORAJ 
I PONIOSŁA. AKTOR N„ NIE TRACĄC 
ZIMNEJ KRWI PODSKOCZYŁ, CHWYCIŁ 
ZA DRUT TELEGRAFICZNY l PRZEDO· 
STAWSZY SIĘ w TEN SPOSÓB no POCZ 
TOWEGO OKIENKA. J"RZESŁAt, NASZEJ 
REDAKCJI TELEGRAM O KATASTRO­
FIE". 

Ją.kiś łatwowierny ddwa.k (H)błegnle do· 
pnyjirniela: 
, - Słyszałeśl U a\dora. N. wściekła. się ży­
rafa.. Musiał uciekać po dl'ucle telegraflcz· 
n~m. 

- Bzdury - skrzywi 1!ię !{'eptytt>il~ pny-

LAM 
fa<'lel. - Aktor N. nie posiada na.wet nvyklej I TOMNOSCI, AKTOR N. SKONAŁ'". · 
chabety, a. co tu gą,d.ać o bratie. A przy - G1\nłalne chłopisko! - w~ła ucbwycO· 
swojej tuszy, czyi mógłby •k.akać po drucie nil> publiczność. - Ministerialny łeb! A to 
telegraficznymł j wykoncypował: „!'\IE ODZYSKAWSZY 

- Więc pocói wydrukowanoł PRZYTQ_MNOSCI"„. Trzeba będzie w kom-
- REKLAMA! binować bilecik na. benefis. 57,a.rpnie się 
- Czyż być może! A nie dawno plq}ł, że ·człek. Cie~we, kiedy ~yzna.czą benefis: 

poturbował go .1a.kiś z~:rdt'fflln:v mą,z t Przed 11ekc.1ą czy Po 11ekcJI? 
- TAKŻE REKLAMA! Polem odbył się pogrzeb: aktor szt~vno 
- Jakaż reklama dla edowłeka, gdy ro I ~ważnie leżał w trui;inie z 13godnym, U· 

7d:r.ielili po łbief kOJl'!lYm na "-ilWSlf' obliczem, a z t .1· lu szle. 

N j · i •- ,_„ t obi publ<cznofć I rozmawiała.: 
- o. uz on .... m w .,.,.J'Ą, na co o r . ą. - A to ka ł' Al śl'łl „I dr 
- Jednakże powiadają., poehodzi on z ba.r , wa · e wym.r · „. ''li: a. 

d j ~„ ł la.„ .• 
?'AJ n cne r 0.ouz ny„. J d k' j ,, ... 1 kl kl 
- I rodzine sobie wybrał DLA REKLAMY _. e na ze, a~ uwa·„ac e, re ma re a-
Naraz r.,fa.wha się skromna. notatka w ku· mą, a mol~ ~daniem, je.st ł-0 nalgrywanie się 

rłerku• z uczuć rehg1Jnych! 
· - Za to po amerykańsku, hl. hl! 

„AKTOR N, · NIEBEZPIECZNIE ZACHO- - Ludzl~ka. patnajcle, grzehią go! Jak 
ROWAł~". . IJ~zie l<ocha.m. dl 11 rekJ;u~y iYW{!f'm da.je !ią 

- ~ to spryciarz - odru•Ha mrugając P?· crłowiek zal<opa.r. .. Jakże będlie on tam nle­
rru:umtP-WllWC'lO pu.bll(lf,ka - Rekl3.111ę sobie bota"'f.ek do henefisu o"dycha.ó, jeśli już tru-
urZ1tdzlł: chory, powiada.. Je"tf'm! pem śmlerrlziJ 

- A moie doprawdy Jest chouf - Wielkie rzec:iy! A dla reklamy ule 
- Onl Na.pewno do bf'neflsu s-iykuje się. móqł i1ię w:vpf'rfnmowaćf 

A ~m zdrów i~k ryba.„ I rnult<!<h:ą<' się, n11mll.wll\ll się: 
Nowa notatka. - A więc ai do henefom! Spotkamy slę 
,.8'1.'AN AKTORA N. lJZNANO ZA BEZ.. na bt-nrfisle! 

NADZfEJNY. ZNAJDUJE SU~ W AGONII". A tymezasem prr.t>z szczelinę pl'r~tlosfa.ła 
- Ha, ha. ha! - za..~miat11 1t1<; nu'lliczka. się efo trumny glist.a zlE>mna l badawczo ro-

- A to szelma. Co td w;rmyślił! >:e.tn:ała i;ię w ciemno<iclacb: 
Ai WT!"'S1,cie uki:izał się kurier t ża.tohną - A !!driei tu są one aktnrył Za.rutko ich 

obwódką: wc1 nać' będziemy. 
„WC:ZORAJ NIE ODZYSKAWSZY PRZY· Z rosyjskieg'J opracowała J. S. 

- Milion! - A czy, .. zostaną wynalezione? 

od kr Wynalazki ! 

I 
Il -c1a 

Minister porozumiewawczo poklepał wyna­
la1cę pn ramieniu: 

- Jest p'ln genialny! - przyznał nle ukry­
wając podziwu. - Doprawdy, żeby wymy~lić 
taką armatę. to rzeczywiście trzeba mieć i<ło· · 
wę nie od parady. 

- Ow~zem. Nawet już zosta~. 
- CC'lo takle"o? - ryknął mini~ter. - r<:tia 

ie wvnalazł? 
-Jfl. 
- A n!Pch7P. p:rna drzwi ścisną! - Dlacze­

go p::in to przemikzal? Do minister twa Wojny w pewnym pań-
1+v:1e przyszedl raz jaki!\ inteligentpie wyalą· 
dajacy młodzieniec i z tajemniczą min:~ sz.ep­
nał do urha sekretarzowi: 

:_ Pranę z<imt>ldować mnie Szefowi Depar· 
lamentu Lo1oictwa. Zrnb;łem bowiem jeden 
dość ważny wynalazek z dz.ied1!ny sarnnlotów 
ł pragnałbym l{O sprzed;ić. 7.apewniam pflna . 
!.e wynalazek mój 7.ap(x·1,,1tkuje nową erę w 
h . sto~ii af'ronautyki i pa(lstwo, które kupi te 
plany, zdobędzie panowanie nad całym świa­
tęm . 

Zaprowad7.ono w-ynalazcę do ministra woj­
ny. 

- Więc p:in twierdzi, że dokonał wielkiego 
w ·nalazku? - spytał mtnis+er, zacierając rę 

- Cóż lakieog? 
- Maleńka sen~acyjka . Mianowicie ~kon-

struowa!Pm nowy model armaty, która z zu­
pełną łatwością I '.\•ręcz · nieprawdopodr:>bna 
precyz,ią. z.e~trzeliwuje t n ieba na ziemię mój 
samolrt. 

- IJo. wie pan! - zdziwił s!ę minister. To 
ml się z.acnm:i podob~ć! Najpierw wynajrlu­
je pan fP_nomenalny ~~molot, sprZ€'daje go pan 
1.a !!rube pleniąd1e, a potem wytacza pan na 
to armatę? 
~ Mój ~amolot p~nie ministrze, istotn\e jesl 

sz~zytem tP<"hniki wojennpj, ale przec ież na 
wszystko można malf'źć antidotum. 

- Ocz~·wikie. .JPdnak coby było. dro'~i pa· 
nie, gdyby lak ktoś inny wymyślił tę pańską 

ce. armatę? 
- Tak jest panie ministrze. Skon~tr110-

w~lem ~amolot, który może utn.ymvwać ~·ę - To jui ri~n11, p::inie ministrzt>, po,~·inno 

- No, właściwie nie ma w tym nic 2"nia1-
nego - odparł ~krornnie wyniilazca. Z chwi­
lą ~dy ,iuż pan kupił te ::i.rm;ite, to teraz po­

zwolę sobie w:viav.''ć panu pi>wną tajemn• cę. 

Otóż dla m"!!O samolotu wyna.lazłem ~pecjR lny 
p;m<"eri ochrnnnv. które110 kule mojej armaty 
w i:irlen sposób nie mo;?'> przebić. 

Mini~ter nerwowo pn1:irl c~.oło ręl<a: 

- Panie - zawoła! wśdekły - Pfln . 7'.daj" 
~ię. chce, iebym ~kończył w z::ikłarlzie dla 1;1.·a· 
ri111ów! Dlaczego, do stu d iabłów, nie gacta! 
pan o t:vm pancerzu!! 

Przez chwilę siedzieli w mikzenfu palar p<t­
pierosy. Przykrą ci~zę pierw~zy przerwał mi-
ni ster. 

- Tle? 
- Milion. 

- BynajmniP.j niczego nie przemi1czałem 
- uspr::p;..iedliwil s'ę młodzieniec - przecież 

w:--r?7nie po\ui„d-,,ia!Prn, że wynalazłem takie 
kule. 

- T:;k - z wk!ekł..,~ci::i zagyc:zał mlnl!ter. 
- l 1u1.ro przvid7if' p'ln do mnie i prz;edsta; 
w! 111 iP pqn do spn.,.r!ania. T::ik? Ha, ha! 
A \d„tiy .i117 .. ie kup'ę. to rnześmipjr.- mi się 

pan w nn~ i rmde. że już 1Ąrymyśli! n0wy 
ranr„rz. rl1ronl;1c" orirr.J !'•ml kulami. Co? 

Istotnie, zgarH nrin . p::inie min'.strze. 
- lstC'ltniP 7'!arH pFln. p:>nii> mini~trze. 

- A przedtem rnrz.i>da nam pan te kule za 
miron. 11 nnlt>m !Pn pancprz za milion I na­
z.aiułrz znnwu7. v. "my.'li pan nowe kule? 

- Z p~wnn~cią. 
Min'ct"r c-1,w~'c ' f cie 7'1 i;:lnw~ I zawył: 
- P1mit:>' - w'd10. 7.,, v.rvwiódł mnie nan 

· · d · b"ć chyba zup0łnie wszystko jedno. Ale , iE'-
w po•,·ietrzu w ciagu 10 ty~1ęcy go zin uno- _ w".z',m. t~ oan pół. w śle>P:V r"Płrk. 1 k+Ar<><,?o 11le ma ""'iścia. 

• żeli pan sob:e tylko życz:v, to rnoi;tę na chwil": r. ~ 
szac dwiP kompanie żołnierzy Pro<;1ę : o o _ Ni'e . Cho~.i·~az'by z te"'~ wzglerlu. Le lu„ ln- Kto )'.'an w>„;„:„.;„ ;„.t„~? N';„ch mi p;:in r.ho· 

· · k ' stąd wyiść, wstąp ć do fryzjera i kazać sobie •· '"'" _ „_ ~ 
pl:=iny .. •zki<'e - zakończył WYJIDUJąC z te l ne pai'J~. t„,0 d~wało mi' nl i'li'on. J~ i'edn~k ,„0 _ ri37, wymipni •wC'l·P n"'7wi<lrn. aiehym !'l"flrł 

zgolić głowe i w~sy. Potem zmienię garnitur . ~ ~ " ~ _ n ~ 

plik papierów . i powrócę do pana .iako zupi>lniP. inny jeli(o· lałem tę tn111z~kcję z PR nem Z'llatwić. i ieo postokrnr nrz<'lrlar na ws„ystkich rozstai-
- Pm tak - przyznał min'ster p0 oh1>irze- _ No, n'iech 1. '-~k bodz'ie! Wez' pan S\••oi'e nych drog. ach!· . . . " · ś mol'ć . którego pan n~gdy przedtem na oczy ,-.,. „ . 

n!u wykre~ów - to je5t wła. nie to, czego my .
1
. 

1
. 'egnam · 

1
. - Pa me mini~trzP _ 7 ,.., ,.;:h1;o:l1wyro u&m!e>-

nie widz'ał. m1 10ny 7. 
!!zuk;:di. Ile pan żąda? • · · . . . . che>m orlrzPkł uprz0 jmiP ml<'dziPniE'c - n iP. 

- Milion. - Słup,na racja! 7walniam pan::i z tej ma- Wynal11zca sch0wal pieniądze. ~kłonił się ma P" en PP:''7-V".•ać moc'' niekieln~·rh. ,Jt>śli 
- Zgoda . Slui'.ę, tu je~l R~vgnala do birnku skarad:v - roz~śm ·al ~'e mini<ter. [nna kwe- nisko i skierow.ał kr.o ki w stronę drzwi: ~ie pan rnn rhwilr, 7.ast::innwi, to cfoicizie pan 

Pań~twa .' Bard>o pan•i d ;dękuję. A lek pan sha, U> hęd7.iPtnV t"r8z musieli kupit tę pań-1 - Tylko. móJ p;;niP.I - zawołał M n·m mi- clo wni "~k11, 7:e> m:; rio czyn'Pni:i jedynie ze 
znów roś takfeg<i wymyśl!, to proszę o nas ska armatę. Inaczej go'Ó'V pan pójść do ościen nister - o:y, aby ten pancerz istotnie zapew- 7.wvklym. porm~lnq-n trn<'he wiecei niż prz~­
nie zapnmin;ić nego państwa i tam sprzedać swój wynala· 1 nla rRłkowite bezpieczeństwo? ciętn:vm inivnierem, ktńry reprezentuje tak 

- Panie. ~i1_1i~ 1r:>:e - odr7:ekł n~ to wyn::i: 1 zek. A wó':'cz~~ ja zo~+~mę M IC'ld7.ie z sa- 1 - ?cz:vwiści.e1 - oświadczył ~~na~azca. - , zwanv po~tęn. 
Jazca - J<>ze!i p:o_n poz·.1.·ol:. t.n 1tszcze cos mołotP1'.1: Le zada oan za te armalę7 I ~ kazdym ;az1e ~ak_ długo, dopnk1 nie zosta- _I .z tymi ~ło•;.·::im.· ..., 01 ,;„ ! «i-abinet, pozostaa 

p:iric: ~ad.emonstru1e. - Milion ną w:vnalez,one Jakieś poci k1 nowego tyou. w-.a1ac oniem1ałe12o mim:<tr» 

• 
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Uzyskanie odpowiedniego fachu i zapewnienie 

sobie w ten sposób trwałej egzystencji stało się 

- I 
dziś możliwe dla wszystkich kobiet, które szcze~ . 

rze tego pragną 

Ośrodek Szkoleniowy WLASNY:MIJ[ SJLLAMI 
Ligi Kobiet 

' f,tga Kobiet • uruchomiłd w Rad')gO!<zrzu 
przy ul. Zgierskie,] 215 ośrodel{ szknleniowy 
gospodarstwa domowego. Na pierws7.ym 
kursie szkoliły się referF>ntk1 z wszystkich 
w')jew"idztw nas:rngo kraju Przystos0wując 

pro:;r::im <:'o odpowi"dnie1 pory roku, na kur 
::ne prowadzone były wykłady z dz:edziny 
przel vórstwa owoców i jarzyn. Przeszkolone 
referentki wróciły na sw')je tereny będą 

przekazywały zdobyte wiadomości instruk­
torkom powiatowym Ligi Kob et, 1e za' z 
k-0lei rozpowszechnią racjonalne: i upMszczo 
n~ przclw~rn1nie owoców 1 iarzyn wszyst­
l<iim i::ospodyniom objętym ramami organi­
zacj i '1 całf'1 rot. Le. Miarą wy;;'Jknści pozio­
mu kur<u w Radn.eoszczu s~ nazwiska ta-I 
kich wy!<ładowców jak inż. · Kapuścińska, 
prof. SGGW ob. M<>ring oraz referentka go-1 
spodar ,'wa domow<'go w Zarządzie Głów- Na zalaczonvch rysunkach przedstawiamy Na ostatnim rysunku widzimy chłopca 

nym Ligi K')biet, ob Zielińska W dalszych nas7ym Czytelniczkom wzory ub'orów dzie- ubranego w jesienny pła~zczyk. Tego typu 

e.tapac~. pracy - w. Radogo_s1czu przeszkoli ciecych. sporządzonych na drutach. Zbl'ża- palt0cik powinien być uszyty z grubego we! 

~'~~o rety ,w dz.1e.dzin.ie rar1o~al:iego .wyżv-, jącv s'ę okre~ je•ienno.zim0wy stawia przed nianeg0 materiału podbitego watoliną. Na 

te a ~odz,n. h1q1eny (szczegolnie dziecka),: każdą matką konieczność- zaopatrzenia dziec jego uszycie możemy przeznaczyć &t.arv dam 
p~z~lan111. pP.~chowyw.ania or111eż. v .. h0do- ka w ciepłą P-arderobę. Rolę tę spełnią nie-

„ . arla zywPgo. 1 . vys1ł -1 Li~~ zwykle pr;iktyc,ne a równócz~~nie cieple wh inwent tp \" k ·1 ski płaszcz albo nawet meno~zonv ju:i'. ż;1-

1<'lb1ct n;i tym pol11 0~1ą1rn11 na pewno swoi ubrania trykf1towf'. które wvkonać możemy kiet sportowego kostiumu. Nie ty ko dam­

ce!._. Nauczą kobietę ra~jonalnie oszczedz~ć ~ame w d~mu . z. ałącz'lne rysunki przedsta- skie str')je dadzą się· 1.użyc na wszelkiego 

WOJ. w~siłek. wychowac zdrowe pokolenie, w'aia wzory ściegów oraz modele ubranka rodzaju przeróbki. Ubrana chlop·ęce mooa 
Pn?ni~śc stopę życiową i czerpać radość chłopięc„go i wkienki trykotowej przezna- powstać z równym powodzPniem ze starych 

z zyc1a. C7.0nei dla dziewczynki. pła&zczy a nawet man•narek mę<kich. 

~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~
~~~~~~~~~~~ 

Fach UJ ręhu - dźu1iąnią §Oohoinego bytu 

żda kobieta znajdzie zatrudnie • 1e 
Akcja Ligi Kobiet w ramach spółdzielczości 

. Bezrobocie w r:ols~e za:. :.J.ic_zo D:ie istnie I Koncepcja zatrudnienia kierowanych ~o planu szk~lenia Liga Kobi~t przygotowuje 

.ie. Wprost przec1wrue, u.]awma się brak Ligi Kobiet powstających bez pracy rozwią kandydatki do wykonywania pracy zarob­

rą~ do pracy w olbrzymim ,dziele ?dbudowy zana jest w ten sposób, że kobiety po wy- kowej w. zawo?ach takich j~k wi~~iniai;-st~o 

zru.s~czonego przez okup:''"'-: .. !'ł. kraJu. . uczeniu się zawodu na krótko terminowych gala.ntena ~korzana, ~worczosc kuna to"". 

Jesh poruszamy problem mezatrudruonych, ku h ki d 8 'łdzielni pracy sztucznych 1 zabawek. Ciekawy kurs sztuki 

to przeważnie bierzemy pod .uwagę kobiety, wytrsa? ' .erowante są .oh pzofund'"""o'w Mi ludowej (wyroby ze słomy) został m·14cho-
kt. d t . • . t worczeJ zmon owanyc ·<=~ • dl 50 k b. t L . 

ore bo ł rag1czne~o .""rz~-7.a przygk.ot .owyh- nisterstwa Pracy i Opieki SpołeC'Z'.llej. m1Lo~y Kah. t beo ~e V: o1wilcZ1:1. • dk' 
wane y y zazwyczaJ na zony, o oryc iga o 1e o JIDUJe sz w em~m osro J 

utrzymanie troszczył si•, m~ż. Smutne do- To działanie Ligi Kobiet na terenie wo- najbardziej dotknięte bn:.k.i~m zatrudnie· 

świadczenie wojenne pokazało, że gdy tego jewództwa łódzkiego -pod}ęte wstało w gru. n1a. W QŚrodkaeh tych, wszędzie powstają 

męża brakło kobieta stan~la częstokroć bez dniu ubiegłego roku. W chwili o'.Jccnej spółdzielnie pracy wytwórcZ('j, Kobiety znaj 

radna wobec życia. Nie mając żadnego za- organizacja może poszc:3nić się pr:zygoto- dują w nich możliwość z'.':-~blmwania, a 

wodu, obarczona dziećmi boryka się z wani.em szeregu kobiet do przemysłu kon- często wykonują swój zawód chałupniczo i 

trudnościami nie mogąc znaleźć spooobu wy fekcyjnego systemem taś!Y'owym. W Piotr-· wtedy mają możność roztorzer.ia większej 

żywienia ich i wychowania. Liga Kobiet. kowie i Tomaszowie przeszło 150 kobiet wy- opieki nad dziećmi. Akcja ta jest proble­

korzystając z pomocy Minister!'twa Pracy i szkolonych w tym zawodzie otrzymało za- mem wagi państwowej. Liga Kobiet z<lnjp so 

Opieki Społeczej, podjęła walkę z bezrobo- trudnienie w spółdzielniach pracy. Podob- bie z tego sprawę i z całym zap<iłem i ener­

ciem wśród kohiet. W walce tf'j zerwała z na spółdzielnia powstała dla 50 kobiet w I gią dąży do roz·wiązania go w najkrót.szyni 

tradycją sanacji, z tradycją jałmużny. W Nowosolnej. W drugim okresie wykonania czasie. 

Polsce nie będzie żebr::iczek. Ka7da kobieta 
zdolna do pracy, a niepraC'ujaeii. bo jej tego 
nie nauczono, znajdzie zatrudnienie. 

Liga Kobiet prowadzi n-i terenie całej 
Polski kursy szlwlrnia 7'1WO<hwego. Urzę· 
dy Zatrudnienia l ·~r11ją bezrobotne kobiety 
do tej organizacji. W doborze kandydatek 
biorą. pod uwagę przede wszystkim wdowy 
po poległych w czasie wojny ora.7. matki, 
00arczone dziećmi. Na kursach 2hwado­
wych Liga Kobiet szkoli niewykwalifiko­
wane a w następ'lvm etapie - patronuje 
zakładanym spódziełniom pracy wytwór­
czej,które stają się ich w:lr-.ztatami prac~·· 

atrudnie -I k U ząd 
Okres dżwigan'a się z ruin, okres doświad· j watr:e, staraj~ się w pi~rwszym rzęd~ie o uzy 

czeń w nasz.ej gospodarce państwowej, minął skarne materiału ludzkiego wykwal!f1kow.ane-
. . go. Na skutek tego powstala w f,odz1 na 

już bezpowrotrne. Przemysł pracuJe całą pa- rynku pracy w osta.lnim czas e poważna nad-

rą, osiągając coraz lepsze rezultaty pod wzglę· wyżka kobiet, nie posiadających kwalifikacji 

dem jakości produkcyjnej. zawodowych. Aby to z.i:nvisko zlikwidować, 

W związku z tym zapotrzebowanie na siły Urząd Zatrudnien:a wespół z Ligą Kobiet i z 

fachowe wciąż wzrasta, a równocześnie ma- innymi instytucjami, przedsięwuąl szeroką ak­

leje popyt na pracowników niewykwalifiko· cję kształcenia zawodowego kobiet. 
wanych. Dlatego też fabryki, instytucje pań- W chwili obecnej Urząd Zatrudnienia pro­

stwowe, spółdzielcze i przedsiębiorstwa pry- wadzi szereg kursów, na których nie wykwa-

~atk i Dzieckiem 
rozwijajq ożywioną działalność 

wa ujemnie wpływa na stan zdr0wtii. dziec­
ka, wstaje ono orlebr,.,nrt 1 oddane do zakła 
du wychowawczego względn e żłobka. Nie· 
jednokrotnie zdarza się, że wyrh 1w'1wczvnie 
Stacji Opieki stwierdzajf\, iż przyczyną za-

Dzlccł·o Jest chore, dziecku coś dolega, d~'erku czegoś brak. wciąż płacze chorowań dzieci jest fafalny stan mie~zkań. 

po nocach - ileż to zmartwień, ile nieprzespanych nocy i łez matczynych. Są to albo lokale zbyt szczupłe. aby mogły 

Nic nie pomaga kol;vsanie I noszenie godzinami na ręku. Już świta i niedługo swobodnie pom cścić duże rodziny, alb'.) też 

trzeba będzie pójść do pracy i zostawić niemowh; w domu. a samej w ciągu zrujnowane, o ścianach porosłych grzybem 

ciwie chowane, odpowiednio odżywiam•? A czy to dobrze, że śpi razem ze wilgoci. W jednych i drngich dzierko nie ma 

r.ałego dnia być myśla przy swoim dzierku. A .Je~li nawet zd1owe, te czy właś- I odpowiednich warunków r'Jzwoju. Op' eka 

starszą siostrzyczka i że w mieszkaniu .jest wilgoćł Społeczna i w takich wyp;idkach ~tara się 
' przyjść z pomocą. interweniując u właści-

p c.moc w wychowaniu niemowlęcia nio~ą I cji Opieki„ aby z c~lą z".1-ajomo~ą rze- wych czynników. Czę~to ~ie zn::irza, że z n~u 

każdej matce Stacje Opleki na.d '.Iatk~ czy mogły wykonywac wywiady we wskaza- męciem przyczvny, z przen·esienicm dziecka 

t Jni<.'ckiem. nych przez Punkt Zdr0wia rodzinach. Wy- do sprz.yjającego śrorlowi~ka luh też: stwor7.e 

Działanie ich zmierza do całkowitego wiady przeprowadzane są na okoliczn')Ść n'a mu dobrych warunków d')mo·vych, ob.ia 
. d . d . d stanu materialnego rodziców, będącego pod wy niepokojące przed poznaniem przyczyny. 

rozwiązania zaga niema po mes:ema z ro- obserwacją dziecka, ich stanowi&ka społecz znikają same 1 dziecko rozwija się pomyśl~ 
wolności dzieci. Zasadą działaln')sci Punktu nego, rodzaju pracy -:ibojga. Obserwowane nie. 
Zdrowia jest stwierdzen'e · stanu zd.J.·owia jest środowisko w jakim się dziecko wycho 
dziecka jako też kobiety ciężarnej. Na każ- vmje i wpływ moralny otoczenia na jego 

Tak wyglądają sprawy opieki nad dziec-

dym punkcie ordynują lekarze specjaliści rozwój umysbwy. Oględzin0m poddane jest kiem w oświetleniu klerowni.twa Sekcii. 

udzielający porad. Prowadzone są karty ewi- mieszkanie, w którym dziecko stale przeby- Chcę się przekonać naocznie, jak wygląda 

denc:vjne, za:~ pielęgniarki odwiedzają pa- wa. W wyniku takich wywiadów zo&tają praca na Stacjach Przed wejściem d0 loka­

cjentów w domach. w wypadku, jeśli się w wyciągnięte konkretne wnioski praktyczne lu Stacji - zajezdnia wózków dziecięcych. 

-:>kreślonym czasie nie stawią do badania le- W wypadku stwierdzenia, że zarob- Właśnie przyjmuje pediatra i matki spieszą 

karskiego W powiązaniu z czynnościami ki rodz'ców nie mogą wystarczyć na do- w kolejce do badania swoich pociech. Spe­

punklów Wydnału Zdrowia, Stacje Opieki stateczne odżywianie dziecka, otrzymuje cjalne urządzenia w lokalach jak stoły z pa 
nad Matką i Dzieckiem maJą za zadanie on0 specjalne przydziały żywnościowe. W 
wyL..rywzne priyczyn nlenormalnego rozwo- wyjątkowych trudnościach finansowych, rawanikami POZ'Valaią matkom na przewi­

j11 dzi<.>ci. a także nieprawidłowego przebie- oif.ekunowie dziecka otrzymu1ą pomoc pie- nięcie memo'""1a.t. Matki dz;elą s ę swoimi 

gu ci'lŻ). niężną. spostn:eżeniami o zdrowiu i' wyglądzie ma-

o~tatnio w tym celu Wydział Opie- Przy skonstatowaniu. ie matka czy oiciec leństw, podczas gdy one same dają znać o 

ki Społeczne i orzeszkolił pracownice Sta- sa alkoholikami. wz.2lednie atmo&fera domo-. J.ohia i a.kimś d.ziecrn.co-ota.~m iezvkiern albo 

, ·ety 
Jifikowane kobi~ty nabywają umiejętności za· 
wodowe. Czynne są następujące kursy: zegar 
mistrzowski przy Zakładz;e Doskonalenia w 
rzemiośle, kursy przysposobienia do zawodu 
konfekcyjnego, krawiectwa itp, 

W ramach systematycznego kształcenia wie· 
le kobiet pozbawionych przedtym kwalifika­
cji zawodowych, pracuje po przeszkoleniu w 
różnych zawodach, jak konfekcyjny, włók:en· 
niczy, introligatorski, wykazując dobre postę­
py! 

płaczem. Di:eci starsze biega~ą po pokojach 
i czują się, Jak u s1eb e w domu. Wszrc 
się tu znają i mówią do siebie z uśmiechem 
życz!iw'.lścl. 

Uwagę mriją zwraca dobrze . odżywione 
dziecko, o spokojnym i pilnie obserwującym 
spojrzeniu Malka z dumą opowiada mi, że 

jest b nąjmądrzejsze dziecko jakie zn.i: 
„Jak ono poznaje pielęgniarkę, a jak się 

śmieje do doktora! Rozumie pewno, ·że o 
niego dbają". Ze wzruszemem opowiada, że 
,,dziecku gMziła krzywica, ale w porę temu 
z;ipnbiegnięto i teraz już nie ma obaw. Do­
st;ije przydziały iywnoi:ciowe i mleko, R 

poza tym pomoc pieniężną, poniew;iż lJ8.111a 
nie może jeszc7.e pracować". Rozmowę przer 
wał nam mały Daruś, oznajmiając, że dostał 

ubranko. które nosi bo mamusia nie miała 
pieniążków. żeby mu kupić. A że Daruś 

ma dwa latka, więc można mu w:erzyć. 

Opieka S-połeczna dyspnnuje w I.ej chwili 
111 ma lac.iami Opieki na<ł Malką I Dzit>c­
kiem. Usiłowan:a idą w kierunku powięk· 

szenia lej ibści, aby przynaJmnleJ jedna 
Stacja działała w zasięgu każdego Komisa­
riatu M. O. Niestety, jest to trudne do zrea 
lizowania ze względu na brak fanduszów na 
uruchomienie nowych ośrodków no.J. i brak 
odpowiednich bkali. Mamy nadtleję, że 

właściwe władze miej~kif! ok::iżą maximum 
zainteresowan'a ctla tych ti!K ważnych spraw 
i ułatwia Wydzi;ilnwi Opieki Spoll"cznej zo~ 

ganizowanie nowych StaCJi. które dobrze 
zda.ia enamin. OE!as.\ ~ 
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Centrala Zaopatrzenia Materiałowego Przemysłu Włókienniczego 

ogłasza Przetarg nieogranicz·ony 
ba dostaw~ następujących artykułów technicznych: 5.000 gzt, noży do cięCJa 
pluszu, 1.000 szt. rakli drukarskich, 10.000.000 szt. :igieł czcsarkowych 10.674 
11zt. szczotek technicmych, 70.676 szt. szczotek różnych. 

Artykułów telaznycb: 1.000 sżt. cęg do gięcia rur Bergmana, 5.000 szt. pilni­
ków zegarmist:rwwskich różnych, 500 szt. pilników nożowvch 8", 5'00 szt. pilni­
ków nożowych 10", 200 butli acetylenowych preparowanych, 1.500 szt. dłut od „ - 30 mm„ 1.500 szt. środkowców różnych, 100 szt. świdrów korb. od 3 - 10 
mm., 30.000 szt. nitów aluminiowych. 30.000 szt. nitów miedzianych. 30.000 szt. 
nitów mosiężnych, 1.000 par okularów ochronnych białych. 500 szt. szkieł Klin­
ge-ra, 

Arłykal6w ehemlcznycb: 25.000 kg. pok~tu lmanego, 30.000 kg. ole.iu lnia­
h'ego, i.OOO k 'g. oleju rzepakowego, 30.000 kg. tranu technicznego, 3.000 kg. tra-
gantu. I 

Bal'Wllild: granat siarkowy, czerń siarkowa bezpośrednia., czerń kwaso-chro­
lll<>wa, kadziowe .do druku, półwełniane wysokotrwałe i inne barwniki dla prze­
mysłu włókienniczego w każdej ilości. 

Artykułów budowlanych: 500 szt. skrzyń o wym. 93 x 52 x 53 cm. odległość 
pł6z 46 cm., z desek 25 mm. wewnątrz heblowane na capy, wewnatrz i 7.ewnątrz 
wzmacniane listwami, 470 m. sześc. tarcicy bukowej o wym. od 16 mm. - 100 
mm., 320 m. sześć. tarcicv debowej o wvm. od 19 mm. - 100 mm., 200 m. sześć. 
tarcicy olchowej o wym. od 19 mm. - 100 mm„ 85 m. sześc. tarcicy grahowej 
o wym. od 25 mm. - 100 m., 110 m. sześc. tarcicy brzozowei o vs.rym. od 19 mm 
- 100 mm., 150 m. sześc. tarciey jesionowej o wym. od 25 mm. - 100 mm., 
T rn. sześc. tarcicy jaworowej o wym. od 25 mm. - 100 mm., 35 m. sześc. tar­
cicy lipowe.i o wym. od 25 mm. - 100 mm. 

Artykułów elektrot.ecłmicznych: 2.000 m. antygronu .3x6, 1.000 m. antygronu 
8x10, 1.000 m. a.ntygronu 3x16, 1.000 m. antygronu 4x2,5, 2.000 m. antygronu 
!d, 2.000 m. antygronu 4x6, uchwytów do antygronu różnych rozmiarów 35.000 
szt., 15.000 szt. oprawek z kluczykiem. 500 szt. kinkietów żelaznych z rury 3-8" 
z rozetką, 150 szt. przełączników trójkąt-gwiazda z zabezni"'<"Zeniem :-\x25. 150 
szt. przełą.czników tróikąt-gwiazda zzabcznieczeniem 3x60, 60 szt. przełączników 
trójkąt-gwiazda z zabezpieczniem 3x100, 80 szt. przełaczników zmiany kierun­
ków obrotów 3x25, 20 szt. prz.ełarzników zmiany kierunków obrotów 3x60. 

Spnęt nrz~iwnożarowy: 1000 szt. gaśnic nroszkowych, wężę tłoczne narcia­
ne średn. 75 mm. 10.000 mb„ weże tłoczne parciane średn. 52 mm. 25.000 mb., 
węże tłoczne parciane gum. średn. 75 mm. 7.000 mb., węże tłoczne parciane gum. 
średn. 52 mm. 2!5.000 mb. 

Teatr Komedii Muzycznej .,LUTNIA" 
Piotrkowska 243 

Dziś i codziennie · O godz. 19.15 
„CNOTLIWA ZUZANNA" 

Operetka w 3-ch aktach - Mvzyka 
J. Gilberta 

Z udziałem całego zespołu 
Chór - Balet - Orklestr:a 

Bilety wcześniej do nabycia w Zwią 
z.ku Artystów Plastvków ul. Piotr­
kowska 102, a od godz. H-ej w kasie 
teatru. 

w niedzielę k88a teatru czypna od 
godz. 11-ej. • 57391' 

!lfłltUłłtlflłtłUHllJłtlt11UlltUlłlłłlłUftUUUłlllllUłlłłlHłlllłllłllt111ttttt1i 

§ Teatr Kameralny Domu Zołnlena ! 
j i ul. Daszyńskieg? 34 ; 

I i Dziś dwa przedstawienia o godz. i 
i~ l6-ej i 19.15 sztuki C. de Peyret- i 
1 § :::hapuis l 
1
1 NIEBOSZCZYK PAN PIC I 
i Kasa czynna od 12-ej. tel. l 23-02. i 
••..•............ „ ... , .. , .. ,,"''''''''''''''"''''''''''''''''''''''''''''''''''''''•••; 

P AIQ"STWOWE ZAKŁADY 
l>RZFJMYSLU WEŁNIANEGO Nr 4 

w Łodzi ul. Kątna 19 

!'Ja.trudnią natychmiast~ 

1. TECHNIKA l\IECHANIKA 
2. 15-tu PRZĘDZALNIKÓW 
3. 20-tu PRZTI\RECACZY i S.RU­

BOWNIK.óW 
4: 30-tu ROBOT1mrnw NIEWY­

KWALIFIJ OW ANYCH. 

Zgłoszenia oso.biste przyjmuje Wy-
iział Personalny. '.778k 

.:Str. Y 

Teatr ,,S-YRENA" Trauitutta 1 

Dziś dwa przedstawi1mia o godz. 
16.30 i 19,30 komedii p. t. 

DOBRZE SKROJONY FRAK 
z udziałem całego zespołu. 

Kasa czynna od godz. 10-ej rano 
przez c11ły dzień. ti>l. 27?--70. 5773k 

Tkalnia 
Mechaniczna 

Wł. Mi~~łai~W~~i i ~Jil . 
Pabianice, ul. Laska 80 

konto KKO Nr 617 w Pabianicach 

BIUR() SPRZEDAŻY 
MASZYŃ ROLNJCZYCH 

1\- l,odzi, ul. Traugutt.a 9 (Ili piętro) 
i:atrudni natychmiast: 

2·ch REFERENTÓW pru~ i płacy 
2-ch RACHMISTRZÓW wyltwalifi· 

kowanych 
L·go REFERENTA do działu budte­

towego. 
Warunki do omówienia. Zgłoszenia. 

"-'raz z życiorysem do Wydziału Per­
·~nP. lne~o. '1775k 

Gospodarstwo Warzywne 

Cezariusz Jabłoński 
'1t 

1
, Głowno koło Łowicza ul Łomcktt 74 ~ 

~ 

Wszelkie informacie i oodkłndki przet11rgowe na wyżej wymienione artvkulv 
można otrzvmRć bt>zplatnie w Biurze Zakupów Wolnorynkowych C. Z. M. P. Wł. 
Lódź. Plac 7.wvciestwa 2. tel. 112-98 oraz w Oddziałach C. Z. M. P. Wł. w Kato­
wicach, ul. Warszawska Nr. 11 tel. 151 -95, w Bielsku, Kamienica Slaska 165 tel. 
29-42, w Dzierżcmiowie, "' · Kilińskiego Nr. 10 tel. 20-46, w Jele";"l r:!órze. ul. Ko­
rbąnn»,ciltlego Nr. 4 tel. 29-10. w W'11hrzychu, ul. Boleslawa Chrobrego Nr 51 
tel. 1?-:n . w Zie1cmej Córze, ul. Po<lP,órska Nr. 4 tel. 716 oraz w Delegaturze 
C. Z. P. Wł. w Warsze1YiP, ul. Wilcza Nr 9 a. (Zaopatrzenie). 

Oferty w znlaknc-·:rh kopertach z napisem „Oferta na. a.rtykułv techniczne 
~lędnie na wyżej o~}og7A-Jne, bez żadnych :z.naków firmowych, nalezv składać 
w Centrali Zaopatrzenia. Materiałowego Przemysłu Włókienniczego Lódt, Plac 
Zwycię.stwa 2. 

TKALNIA R~CZNA 

Ewentualne eg7..emplane ok.112owe, lub próbki na.lefy nadsyła~ w mmknłetych 
opakowaniach z godłem firmy W{:Ześniej, celem 'dokonania pr6b f analis. Do 
oferty należy dołączy~ kwjt na wpłacone do Narodowego Banku Polskiego, Od­
dział w Lo<lzi kónto Nr 95 wadium przetargowe w wysokości. 2 proc. 91.lmy ofero­
wanej. Otwarcie ofert nastąni w dniu 24: września. 4:8 r. o godz. 10-ej w Biurze 
Zakupów Wolnorynkowych C. Z. M. P. Wł. Centra.la. Zastrzega. sobi~ prawo do­
wolnego wyboru oferenta niezależnie od oferowanej ceny, powierzenia częściowej 
d06tawy, jak równiet uniewatnienia przetargu bez podania przyczyn l pon<>Me­
nia. z teg'() tytułu jakichkolwiek odszkodowa.A. 5733k 

-„„„„„„ ... „ ...... „ ............................................................... ... 

G„WA 
Zelów, ul. Ko' ciuszki Nr9 

TKALNIA R~CZNA 
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, Zelów, Piotrkowska 30 „ OGŁOSZENIA DROBNE 
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. I ..---------------·--------------._. ________________ __ 
CENTRALA HANDLOWA 'PRZE~ITSLU P APIERl'nCZEGO 

w Łodzi przy ul. Więckowskiego 83 

posmikuje: 
1 KIEROWNIKA Oddzfaln ORGANIZACYJNEGO ze zna­

jomością najnowszych zasad organizacji państwo­
wych przedsiębiorstw handlowych, 

1 KIEROWNIKA ODDZIAŁU ADMINISTRACYJNEGO, 
!. Wykwalifikowanego REFERENTA PLANOWANIA. 
4 Wykwalifikowane MASZYNIS.TKI·KORESPONDENTKI 

Warunki do omówienia.. • 
Zgłoszenia. przyjmuje Dział Personalny C-entraH. 573-l'k 

Sportowy Sprzęt 
Piłki- Siatki- kostiu 
my sportowe inne 
artykuły poleca -
Jan Pujdak i s:ka, 
Lódź, Piotrkowska 
nr 83. 5617k 

biurowej, Korespon- wa 20.000 ltr-godz.
1 dencji biurowej (na do sprzedania. Dwor 

ukl poprawnego pl- ska 39. 5765~ I 
!ania), księgowoścf POTRZEBNY do-
Cen+ralne)?:o Związ- zorca z zamianą na I 
ku Stenografów-Ma. mfoszkanie służbo­
szvnistek. Kilińskie- we. Dowborczvków I 
go 50. 5766k 35 57 46g 

CENTRALA TEKSTYLNA 
• BIURO PRZEDAZY PRZĘDZY 

L.ódź, ul. Piotrkowska 31 

Centrala Zaopatrzenia 
MATERIAŁOWEGO PRZEMYSŁU 

WLóKIENNICZEGO • 

poszukuje 

TECHNmA BUDOWLANEGO oraz 
TECHNIKA-CHEl\IIKA 

1a stanowisko kierownika magazynu 
chemikalii i barwników. 

Zgłoszenia przyjmuje Wydział Per 
sonalny Łódź CZMPWI Plac Zwycię- ~ 
5twa 2 w godzinie od 12 - 13. ~ 

"' 

Pracownia 
~ sprzeda a 11 ton Ubrań i Ubrane 

I przędz papie " Sołtysiaklucjan„ 
I __ s_l_i_ż_s_z_e_s_z_c_z_e_g_ó_ł.v __ d_o_o_m_ó_w_ie_n_ia_· ---~..!!!! „..__c_zę_s_to_c_h_ow_a_n_A_le_j_a_s_5_m_ .... 10.......,..;;,~..1 

o domowe 
• 

;r---------------------------·-----------,.r----·--------------------~ e CENTRALNY ZARZĄD PRZEMYSJ„U WŁ()KIENNICZEGO KURSY POLSKIEJ YMCA 

niszczy radykalnie 

>> 
na d stawę i uruchomienie: : 

1) CENTRALI TELEF03ICZNEJ produkcji 
=====-

:_! Ogla:YBEK:~:::::::::::KIEGO 
środek o tym samym składzie chemicz. ".'.:-§-~ i~ :f ct:it"J~WEl~~~~~~~1c~rądu stałego 

4) SYGNALIZACJI DZWONKOWE,T 
Dynt degrał gr mną o)ę W czasie ~ !nformacji udziela Wydział Inwestycji i Odbudowv Dvrekcji. 

wojny W zwalczani epidemii §:;;;:_ .'Oferty należy składać w kopertach zalakowanych do dn. 22.9 
br. y; ~yd~3:le I1?westy~ii i Odbudowy ~yrekcji .d-0 godz. ,9-tej, I g<l71e .row1mez dnia 22.9 br. o godz. 10-eJ nastąpi kollliĄy,Jne o-

żądaj de >AZ OT U« w składach ==_=_ twarme ofert. . 
D-0 oferty dołączyć nal~ży kwit na wpłacone do N. B. P. kon­apteczny .;h, drogeriach, kład eh go- § to 968 vadium w wysokosci 2 procent o<l sumy ofertowe.i. 

sp darczy h dl • h .!>!= Dyrekcja zastrzega sobie prawo dowolnego 1;vvboru oferenta o c oraz y arma ~~ podzi!ału dostawy lub uniewatnienia przetargu bez podru1ia po~ 
~ § wodow. 5768k 

W nowym roku szkolnym Polska 
YMCA prowadzi kursy: 
Języka angielskiego 

„ fJ'ancusklego 
• rOf;yjskiego 
„ niemieckiego „ czeskiego ' 
„ polskiego (wymowy I pfe:ow nl) 

kluby konwersacyine w różnych języ­
kach oraz u:ursy Zawodowe: kroju 
I m?delowania, szycia, haftu, steno­
qrafJM, s.ekretarek, maszynopisania. 
k~ięgowości początko..ve~. przenwsło­
wej, k!llkulacji przemysłowej, plano­
wania, kreśleń technicznych niższy 1 
wyższy. budownictwa i kreś~eń budo· 
wlRnych, radlotechniczny, elektro1n­
stalacyjny, ślusarski i s11mcch'Jdowy 
amator~ki, 

Informacje ł zarisy w Seltrelarlacłe 
YMCA - ł,ódź, Moni uszki 4a w ro­
dzinach od 9- 21-ej. !J97łk 

Wydawca: Wo1. Kom.Jtet PPR w Lodz1.. Komitet Reda.k<:y jny. Red. t Adm. l:.6dż, Piotrttowska 86. Telefony: Redaktor Naczelny 216-14. Sekr'etarlat 254-21. Redalu:ja nocna 17'.l-31 ~ 
ogłos7eń : Piotrkowska 55. tel. 111-50. Konto PKO Yll-1505. Za.il. Graf. R.S.W. „Prasa". AdmlD.lstracja nI. przyjmuje odpowiedzialnośc1 za terminowy dnlk. ogłosie6. 
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TEATRY 
\ Państwowy Teatr Wojslrn. Polskiego 
' Dzis o godz. 19,15 arcydzieło komedio ­
pisarstwa francuskiego, p. t. „GRZEGORZ 
DYNDAŁ ", Molit?r'a. Przekład Boy'a-że­
le!18kieg>o. Reżyseria Danuty Pietraszkie­
wicz. 

t' Nrm 

TEATR POURZECHNY D . • • • . ł , • • b· 1 . 
do"~~~~~!r!i~zcJ~~miłt:~J0t~i:~ Zl$1e1sze UrOCZYS OSCI .IU I eu Z 
rola· ADWENTOWICZA. 

TEATR „SYRENA" Trnugutta t · Lódzkiego Okręgowe~o Związku Piłki Nożnej 
Dziś o godz. 19.30 komedia p. t. „Dobrze P'• 

skrojony frak". Kalendarzyk ~P.or towy przei:iduje dzisiaj w a nas tępn i e odbędzi e s i ę spo tkanie o puchar dzi ęk i doskonalej grze w ostatnich zawodach 
dn iu jub ileu6iu tOZPN-u tylko dwie i mprezy śp . Józefa Kałuży Kraków - Łedż. I ligowych. Zluzc.wał on Szalińskiego z ZZK z 

T~ATR. KAMERALNY DOMU ŻOŁNIERZA . piłkarsk i e. W reprezentac ji Łodz i wystąpią dzisiaj: w Koluszek . który będzie w pogotowiu, w rezer· 
ul. Daszy6skieg0 34 O godz. 14-ej na stad;onie ŁKS-u rozpon.nie bramce Komar z TUR-u tomaszowskiego. W I wie. A te raz atak: 6krzydł-0 wi: Hoqendorf i 

DzLś dwa przedstawienia o godzinie 16-ej s i ę defilada drużyn p i łkarskich z terenu Okrę- rezerwie Szczurzyński. Obrona to zawodn icy Marciniak nie mają konku rentów. Pon1ewa:t 
I ·19.15 sztuki C. de Peyret _ Chapuis gu Łódzkieg_o . . dz.i ał aczy, sędziów. Potem na- ŁKS-u: Włodarczyk 1 Łuć II. _Obecnie nle_ roz- Baran nie może ~yc brany ~becn i e w rachubę, 
„NIEBOSZCZY~ PAN PIC" w reżyserii I s t ąp , przE> mow1e01e prezesa ŁOZPN-u, Konop- porządzamy lepsz ymi zawodnikami na te ] p~- na prawym łączn i ku wys\ąp1 Pie trza k z ŁKS.-u. 
Janusza Warneckie""O. Udział biorą: Hanna I k1, oraz deko racja zasłużonych działaczy i za· zycj1. W rezerwie przewidziany jest Jędrze i- Poz ycję l_ewego łączmka_ <ajm1e Łącz , ktory 
Bielicka Krvstyn~ Ciechomska Hali'1a I wo dni ków że tonam i. B ezpośredn io potem ro· czyk :z „Concordii" rpliotrkowskiej. Zelarna przed wyjazdem do Węg i er będzie chci ał wy· 
Głuszkó~a Czesław Guzek Irena' Horecka, zegrany zostan ie mecz o puchar jubileuszu pomoc to Mil\e.r 'L PTC, Urban oraz Sołty- paść w Łodzi jak najlep ;e j. ~Nobe<: słab ej for• 
Wanda Jak~b1ńska, Janusz 'Jaroń i Michał pom i ę-Ozy 'lespolami ~g i e rza i Zduńsk i ej Woli, szewski z ŁKS-u. Ten ostatni zaawansował m_y Janec_zek (który nie u10 ze prz:yjść do 6ie-
M:elina. Dekoracje Stanisława ('p,,.ie1 ~ ' -iego. b1e po m 1str:z.ostw~cb a:m 11, g dzie W'fstępo>_Vał 

Kasa czvnna.od 12-ej tel 123-02. K • tk• • t k d G b h w .. _. pemo_ćy) , ~ 1 eisce _srodko wego napastmka . .. . . ro I zywo re or u a ryc a zajmie C1chock1 z Widzewa. Obok P1elriaka Teatr Kom~di1 l\luzyczne.1 „LUTNIA" ••• i Łąc1a zawodnik W idzewa powin ien czuł i~ 
Piotrkowska 243 dobrze, tym bardziej, że na lewym 6krzyd\11 

. Dziś i dni następnych o !\'Odzinie 19.15 Na nowootwarlym torze betonowym Wlo· '3 pkt., 2) Napi erała - 7 pkt., 3) Siemiń- wystąpi jego kolega klubowy - Ma rc iniak. 
„Cnotliwa Zuzanna", operetka w 3-ch ak- cławskri el!o T'Jwarzystwa Cy\<hstów odbyły ski - 6 pkt. Tak zmontowana reprezenta~ja Łodzi może 
tacB~lJt. Gilbe~a: • d b i 1 p· t k s i ę . zawod! kolarsk ie, . w których wzl~li Wyścig australijski na 5 okraźeń (2 km): być groźną dla reprezentacji Krakowa, tyTn 

ie y wczesmeJ o na yc a u . 10 r ow udział m rn.: Bek, Kap1ak, Napierała, S1e- 1) Napierała _ 3:07,2 min. ,2; Targoński, . . . . 
ska 102, a od godz. 17-ej w kasie teatru. m i ński, Targoński. Grynkiiewicz 1 Inni. I 3) Kapiak bardziej, że- Kraków, Jak pam i ętamy, n:edaW• 
W niedzielę kasa teatru czynna od godz. W wyścigu na 4.000 m został trzykrotnie · no uległ reprezentacji Sląska . 
11-ej. pobity rekord Polski należący do Gabry- 1 W!ścig na 10 okrąźeń z .10 finiszami: 1} Na przedmeczu gpobkają s ; ę dzisll\J repre-
LETNI TEATR ,,OSA" cha. Nowy rekord ustanow i ł Bek, przyby· Kap:ak - 26 pkt., 2) Napierała - 11 pkt., zenta<:J"e Zgierza ! Zduńskiej Woli o pucbar 

wając d'J mety w doskonałym czasie 5:37,6 3) Targoński - 9 pkt. 
Zachodnla 43• tel. H0-09 min., drugim był Kapiak - 5:46,2 m in., trze Wyścig sprinter0wski na 400 m ze startu ŁQZPN-u. Zwycięzcd tego gpotkania w rok\\ 

Codzlennłe o 19.30. w n!edrdele 1 święta cim Marchwiński - 5:54 8. min. lotnego: 1) Bek-27,0 sek„ 2) Ma1chwińsk! następnym przeprowadzi w swoim terenie tur· 
o 16-tej \ 19.30 komedia muzyr?:r.a pt. Inne wyniki: bieg długodystansowy na - 27,4 sek., 3) R2:eźnicki - 28,l sek., 4) nfof ~szystkich klubów. Zwycięska drutyna 

"ROZKOSZNA DZIEWCZYNA'' 20 okrążeń: 1) Targoński - 12:24 min. - Grynkiewicz - 28.2 sek. otr1yma puchar na wlasnoU. 
z H. Makowską ·w roli tytułowej. Zniżki 
ważne. Widownia szczelnie chroniona przed 
chłodem. 

Teatr Kukiełel• RTPD ul. Nawrot 27. 
Dnia 12 wneśnia o godz. 12-ej widowis­

ko .,Pinol<io" wedln~ Collodi'ego w ol)raco 
waniu Aleksandra Maliszewskiego. Pned­
„tawienia odbywają sie codziennie przed Po 
ludniem dla dziatwy S7.kolnej, a w niedzie­
lę I ś"ięta o godzinie 12 dla szerszej publicz 
noścl. 

«INA 
ADRIA „Niepotrzebni mogą odejść" 

godz. 18, 20.30, w niedz. 15.30, 
BAŁTYK - ,,T

0

ajemnica wywiadu" 
godz. 17, 19 21, w niedz. 15 

BAJKA - ,;Tajemnica nocy wigilijnej" 
godz.. 17,SO, 20, w niedz. 15. 

GDYNIA - „Program aktualności krajo­
wych l zagranicznych Nr 29" 

__JI_Od?.. 11, 12, 13, 16. 17. 181 \91 201 l\ 
HEL (dla młodzle:ty) - „Chłopiec z pned. 

mieścla" 
godz. 16, 18, 20 w nledz. U 

ruzA - „Lekkomyślna siostra", 
godz. 18, 20 w niedz. 16 

rOLONIA - ,,Siostra lokaja'„ . 
godz. 16, 18.30, 21 w niedz. 13.30 

PRZEDvVIOSNIE - „San Demetrio" 
godit. 1&, 20 w n1edz. 16 

ROBOTNIK - „Miasto bezprawia" 
godz. 16.30, \8.30, 20.30 w niedz. l-4 10 

ROMA - „W pogoni za mężem" 
godz. 18, 20.30 w niedz. 15.30. 

REKORD - „Casablanca" 
·godz. 18.30, 20.30, w niedz. 16.30 

STYLOWY - „Ojczyzna" 
godz. 16,30, 18,30. 20,30. w nledz. U.30. 

SWIT - A,Okoliczności łagodzące" · 
godz. li:!, 20 w niedz. 16. 

'.tĘCZA _ „S.iostra lokaja" 
godz. 1.5.30, 18, 20,30, w nie~z. 13. . , '" 

TATRY (w ogrodzie)-„Cyganska milosc 
godz. 15,30, 18. 20,:JO w niedz.. 13. 

WISŁA - „Cygańska miłość" 
godz. 16, 18,30 21, w niedz. 13.30 

Co usłyszvmv. dzrś przez radio 

Pr,zed~ "W"ielką iinprezą żużlo"W"có-w-
Jak przygotowują się do meczu z reprezentacją Mo1·aw 

chosłowacją nas~ czołowi jeźdźcy w Rybniku ? 
i Cze-

Już da wno na torze żużlowym WKS-u nie 
grały mo tory. Warkot ich usłyszymy dopiero 
22 bm., w którym to dniu zawitają dq nas naj 
lepsi motocykliści Czech, aby jako repre:z.en· 
tacja Moraw rozegrać mecz :z reprezentacją 
Polski Srodkowej. . 

wi ększą rutynę nabytą podczas swego poby- przebywających na obozie os i ągnęło już cza­
tu w Anglii i licznych tam startów. I sy lepsze od dotychczasowego rekordu toru 

N ie wiele us t ępuj'\ mu już jednak !nnł nasi na Muchawcu, chociaż sla·rtowali na swych 
żużlowcy. Bardzo duże postępy poczynił re- starych maszyna<'h, a nie na nowosprowadzo• 
kordzista toru łódzki~go, Olejniczak z Lesz- nych „Martin - Jappach". · • 
na, Nowacki z Rawicza, Smoczyk z Leszna . Występ żużlowców cze~kich nie ograniczy 
oraz łodzianie Koh~czek I Krakowiak. się tylko do Łodzi. Czesi odwiedz ą również 

O postępach naszych żużlowców świadC7y Wars.zawę, gdzie 26 bm stoczą międzypań· 
najlepiej fakt, że po tygodniowym za ledwie i;twowy mecz z naszą reprezentacjij pań.· 
treningu, dwunastu :z. dwudziestu zawodników stwową. 

W drużynie czeskiej uj-rzymy takkh „aeów" 
jak Spinka Miroslawa, naj.lepszego w chwili 
obecnej żużlowca CSR, Seberka Francii;1ka­
trenera naszych żużlowców, H@velka Rudol­
fa - znanego jui z występów na t-Orach ślą­
skich I innych nie wiele ustępujących im m- Co§ dla holarzq 
wodników. 

Skl11d drutyny polskf~J na f-9 dekawe spot- c b +. b ł d b 
kanie nie ro11ta1 j&.sz<:ze us.talony. jellnak nai- O ." \O "'0, n ~ ~ 
prawdopodobniej nie zabraknie w nieJ łod2lan J J ~ 1 J ' J 
Kołeczka i Krakowiaka. K lk • t 1• " k• Gh ·11· b ł b Jak sią do tego ciekawe9o cpotka.n.la. pn}„ OSZU a mlS rza O lmJ?lJ~ iego • e 1 Y a Y 
ootowufą iużlowcy polscy? , bardzo powazn1e zagrozona 
O~ 30 si~rpnia w R"l'.bniku. na specjalnym MOSKWA (obsl. wł.). - Letni sezon kolar· W wyścigu ui. prowadzeniem motoru na dy· 

0 b?ne tren!n~owym ezh~ją e~ą form~ .nafil ski w Zwią'Zkl\l Radzieckim zo&tał tiakońcwny. stai1sie 100 km Puszkin ustanowił nowy re· 
D~Jlepsl )eżd~cy. 'Z Wąsikowskim, Oleiruc~a- Rozeg.rane na terenie całego ikraju liczne :z.a- kord ZSRR, praebywając dystans w , czasi~ 
ki em, Kra.kowiakiem, Nowac_kim, rąbr~wskim~ wody kolarski~, jak zawody ·w ramach jubi· 1 :41 :53,3 godz. Mistrz Związku Radzieckiego­
Janrow~k1:· f Smoczykiem h " ~o ec:z.~iei:n. ;. _ leuszowej „Spa·rtakiady'', klubu spo.rtowego Rostowcew w wyścigu na 2.000 m uzy s1ral 
cze e. a ormą ~a~zyc . czo 0~lc Je~k~ „Dynamo", ,.Spartakiady" związków za wodo· czas 2:40,6 min. 
~~~ czubw~ znanyh ~z\ow.iec c.:z.esk. hSebte t ' wych, za.kończone o&talnio mistrzostwa kolar- Doskonałymi rezultatami w konkurencji ko· 

oćryb <>d 0

1 
&wyc 0Ł edg~wccz~h ic 6 _ar uo- skie ZSRR i inne wyłoniły szereg nowych ta- biecej poszczycić się może zawodnic'Zka Mi· 

wa ę ze u nas w o z1. ze<: pracuje - 1 · . k 1 d 1 · · t k · w · h L · d · · .1 . d d . . . t b "k ' . d . entow • wy aza y a szy rozwo] spor u o- nma. ID.Jstrzostwac emngra u, w wyso-
61 nte na po mes_ieniern ee _ni

1
1 Ja'Z Y na larskiego, czego dowodem było ustanowienie gu s.zosowym na 25 km, Minina uzyskała cia6 

szych _czołowych _zuhzlowców 1N ~p~zykm opa· wielu nowych rekordów Związku Radzie<:- 44:44,0 min., a na zawodach w T11le poprawiła 
nowamem prze1 01<: maszyn. aiw1ę sze po- k " d k d z · k R d · ..... · 
t ·i d t 1 d w "k w· 1ego. wa re or y wiąz u a z1"""1ego : w wy-s ępy poczyni po ym wzg ę em ąsi o - · · · lO k 153 k k · , · kt• h · 'd' · os"ad naj Wynik :r.awodnika Batajena w wyśdgu na sc1gu na m - o , i;e . - uzys u1ąc 

s;c1, . ory z naszyc Jez zcow p i a - 200 m ze 6tartu -lotnego - 12,2 i;ek. poprawił cza-s 15:38,2 min .. oraz w wyścigu na 15 k 
O h " # • o 0,2 6ek. dotychczasowy rekord ZSRR w tej czasem 2~'.50,7 mm. . . 

PUC ~.- O UZI.I konkurencji. Mis•trz Związku Radzieckiego w .w wysc_igach spr.J?lterskich na. 1.000 m 
S1ąsk walczy dz1s' z Poznan1'em wyścigach za prowadzeniem molo.rów - Pui;z mistrz Zw1ązk~ Radzieckiego , lppohto"o/ uzy· 
IJ kin, zdobył jeszcze jeden tytuł mistrzowski skal na ostatnich 200 m czas 12,0 6ek. - rów-

ny cui;pwi, jaki osiągnął zwycięzca oiimpij· 
ski w tej konkurencji, Wioch Ghe\la. 

KA TO WICE ('Jbsł. wł.l. Kpt. śląąklego 
OZPN Alfus powołał do reprezentacji Sląs­
ka na d~· siej ~zy mecz z Poznaruem o pu­
char śp Kałuży następu 1 ących zawodni­
ków: Janik, Wyrobek, Janduda, Giebur, Su 
szczyk, Bartyla, Przecherka, Cieślik, Al­
szer Cebula, Kubicki, Muskała, Spodzieja, 
Ga jdz ik . Wieczorek , Siwy, Kubocz. 

Ostateczne zęstawienie jedenastki Sląska 
nastąpi w Poznaniu dziś przed meczem. 

ZHP organizuje 
mistrzostwa łucznicze 

Na zlecenie Naczeinictwa ZHP Komenda 
ł,ódzk ' ej Chorągwi Harcerzy orgaruzuje w 
dniu 3 pa7.dziern1ka na torach łuczniczych 
„Boruty" w ZgieI'7u mistrz'Jstwa łucznicze 
ZHP. Mistrzo~twa odbędą się w ramach 
jubileuszu 25- leoia Harcerskiego Klubu 
Sportowegq. 

Dynamo (Moskwa) . 
znów na czele 

Bilans os i 'lgnięć kolarzy radzieckich w obec 
nym sezonie zamykają doskonale wyniki uiv ­
skane w wyścigach szosowych i na 11ri.eła j . 
ajwiększe sulocesy odn.ieś.li 1u członkoW1e 

klubu „Dynamo", Di.arcans z Rygi I zawoc\­
n:c1.ka Lalńonowa -z. .Moskwy. Na jubileusw­

ej ,,Spartaki adzie" klubu „Dynamo" w Mo­
skwie Dża rcans zdobył tytuł mistrzowski w 
wy.' gu na 150 km, zwyci ężając w czai; ie 
4:42:38,9 godz. i ' u6fanawlając ·rekord Zwi ązku 
Radziecki ego na tym dystansie. Również no· 
wy rek ord ZSRR us.tanowi·! on na mistrzn­
stwach kolarskich Związku Radzi ocJd~o w 
wyśc i gu na 100 km, uzyskując <'7.M 2:42,08.il 
godz. · przebywając w ramach tego wyśc 1 q11 
50 k m w czasie 1 :18:52,0 qodz. 

W ielokrotna m istrzyni Żwiązku Rad1.iockle· 
go - Lalrionowa wygrała na mistrzostwach 
kolar~Jcich 2SRR wyścig na przełaj na rlv...tan· 
s ie 30 km w czasie 52:01,3 min. 

Tfybunafte-~-~!.: 

1'rograin na niedzielę 12 września 1948 roku 
7 05 Koncert poranny, 8.00 DZIENNIK, 8.15 
Przegl. prasy sto!., 8.22 Progr, dnia, 8.32 
Muzyka, 8.55 Skrzynka Spoi Komit. Radiof. 
Kraju, 9.00 Nabożeństwo z k')ścioła oo; Ka 
pucynów, 10.00 1) Mazurski plon - audy­
cja słowno-muzyczna, 2) Muzyka ludowa, 
11.00 (Łl Program na dziś, 11.05 (Ł) Na wi­
downi "tygodnia, 11.15 CŁJ Nowe nagrania 
pły t marki „Mebdia", 11.30 (Ł) Komunika­
ty, 11.40 (Ł) Nowe nagrania płyt marki 
„Odeon", 11.50 (ŁJ Z frontu radiofonizacji 
- wiadomości w omów. Dyr. Okr. P. R. A. 
Smiejana, 12'.04 Koncert na odbudowę War 
szawy, 13.30 Górą królk'>falowcy - zagad· 
ka radiowa, 13 40 Życie wsi i osiedli, 14.25 
Przegl. najciek. audycji przynł. tygodnia, 
14.30 Okrężne - wodewil J. Korzeniowskie 
go, 15.30 Koncert Polskiej Kapeli Ludowej, 
16.30 Poemat ."J Warszawie - fragment MOSKWA (':ibsł. wł.). Tabela rozgrywek 
poezji Swi:atopełka-Karpińskiego, 16.40 Au- piłkarskich o mistrzostwo Związku Radziec 
dycja dla dzieci pt. ,,Szklana Góra", 17.00 kiego ma znowu nowego leadera. Jest nim 
Mówi Wystawa Ziem Odzyskanych. 17.05 dr~ż~'.na mo_skiewsk•ego „Dynamo", któr~ 
Podwieczorek przy mikrofonie, 18.35 Teatr dz1ęk1 zw!c1ę~twu nad WWS (z~spól lotp1-
Eterek - humoreska radiowa, 1'3.$5 Muzy· stwa radzieck1eg0) w stosunku 6.0 zdystan­
ka, 19.i5 Koncert symfoniczny, 20.58 Kómu I ~owała prowadzącą dotychczas w tabeu dru 
n ikat mete'Jrologiczny, 21.00 DZIENNIK, zynę CDKA. 
22.00 Muzyka taneczna, 22.20 (Ł) Montaż Po tym spotkaniu wszystkie trzy czołowe 
dźwiękowy z Jubileuszu ŁOZPN, 22.35 D. c. zespoły „Dynamo", CDKA i „Spartak", mię 
muzyki tanecznej, 23.00 Ostatnie wiadomo- dzy którymi rozgrywa się zażarta walka o 
ści, 23.10 Wiadomości sportowe ogólnopol- punkty decydujące 'J tytule mistrza piłkar­
skie, 23 .20 Program na jutro, 23.30 Mpzyka skiego ZSRR, mają obecnie po 23 1-n'Y i mi 
taneczna, 24.00 (Ł} K0ncert życzęń, 0.59 (ł.J 11imalną różn :cę zdobytych punktów: „Dy-

•·•·tct·•:•:www:a;• (U[ltJJfUf lUl1'lXlAll 
•na•1·1:o:w4.1•1Qdił~l·CSi:X•*ił*EUi IPPOLlTOW 

Badajcie stan 
Masowe prześwietlanie 

swego zdrowia 
robotników w fabrykach 

Centralny Zarząd Przemy&łu Włókienni- załatwionych d-0 100 osób w ciągu godziny. 
czego łącznie ze Społecznym Komitetem P.ierwsze zdjęcia wykonano w PZPB Nr 

Zakończenie audycjd i HYMN. namo" - 36 pkt., CDKA - 35 pk.t., a 
D - 030~ .. Sn;:irtak" - 33 pkt. 

Walki z Gruźlicą organizuje masowe prze- 1, gdzie prześwietlono okołQ 7 tys, osób. 
świętlanie robotników w fabrykach. Apara W toku są prześwietlenia w PZPB Nr 2 

• tów, filmów i personelu dostarczyla misja i Nr 3. 
szwedzka Pomocy Polsce w Warszawie. Jest to dobra okazja dla robotników, 
Dzięki tym aparatom będzie można w szyb którzy korzystając z nie.i moll.ą łatwo stwier 
kim tempie prześwietlić wszystkich rob':>t- dzić stan swe~'l zdrowia. 
nlków, bowiem przY. ie_!:\_ użyciu może być ..... w. 


